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LJ » 
Uwagi Ukraińca. 
Lwów d. 14. września 
Przed kilka tygodniami podaliśmy 
byli wyciąg wm w twa” echa ray 
Gzaiira rosy, 
którym pońano y de dotyczące prooesu 
prescjw Szewozence, Hulak-Ar- 
tymowskiemu, Kostomarowo- 
wi, Kuliszowi i imnym, którzy 
li dycha akraińsko - ruskiego, 
wyw iias rozprawa Russk. Arohiwa 
omiawiała dalej program aałożozego |lej 
przes towarzystwa, a wreszcie 
uaamaczyla ucisk literatury ruskiej pod 
rządem rosyjskim 8 wolność Rusinów 
galoyjekich | bukowińskioch, — skut- 
czego Ukraińcy posyłają obeonie 
ewojeę utwory literackie do pism gali- 
ayjsko-ruokich. „A gdy zastęp pisarzy 


ukraińsko-rugkich wzrasta i samiana jp 


międzynarodowa, dzięki kolejom żala- 
pnya, sią wzmaga, — czytamy dalej | w 
w owej rozprawie — wi 
dabas powa maó udziału i współpra- 
cownioctwa aiioów w wydawnie- 
swach OM WR Takim spo- 
sobem przygn w Rosyi literatura 
nkraińsga ó0i4ga mę do Austryi, po” 
mimo, że tam yje” pilko maiejszość 
plemienia ruskiego, więc taż nataral- 
niejszym zamyka e Osy- 
o ery wa innego towar 
Wea wes: „I sa 00 te prześl 
wania?" Tak i obecnie możnaby za” 
taó, „widząc, W jakım położenin znajda- 
je się literatura ruska W Bosyi a w 
pa * 
wodu tej rozprawy — a po- 
dobnie s wyrakał się Russkij Archiw Fik 
roku — pisze pewien Ukra.. 
ini w lwowskim organie akrainośl- 


„Slowa jego Archiwa przedrn- 
żę O powabne niama, TOT]; 
ie omoże Wremia i inne — 
jek wiać, subie  wszędsie, 

gisie tylko mośna, sympatye. I 
moge, że juś piecwej inne także, libe- 
ralne pisma rosyjskie poczęły przyjsż- 
nie się odzywać o ukrainizmie, spytaj- 
hy, jazie to są fakta, i oo One znaczą? 
Suaó w inteligentnem apoleczeń- 
stwia rosyjskiem poczynają nie tylko 
teorskycanie, ale i w praktyce, jak np. 
w literaturae, zakorzeniąó „ią zasady 
szczerego tównou wnienia i tolerancya 
dla obcych idei i czynów, co się da- 
wniej rzadko kiedy sdarzało. Obwinia- 
nis Ukraińców o separatyzm, oiavno 
pojęcia, aapleśaiałość, i tym podobne 
niedorzeczneści zaczyna potrosze gni- 
kaó, i 00% podobnego prawi już chyba 
tylko niemoralny Kijewlanin Piohny, 
lub ki nikozemny Grażdanin ks. 
Meszosorskiego i podobne im osaso- 
isma. 
P „I tak widzimy objaw radośny, że 
jateligonoya rosyjska potrosze i zwo!- 
na wyjaśnia się w ewoich poglądach 
Uireinę, że żywa raeQzywiutość 
otwiemm jej oozy i nabija Owe niedo. 


paeczne wygadywania na Ukraińców, | algi 


odzywały i jeszcze dość ozęt 
Ka doży Pakt to — powiada pa 
— wielos przyjemny dla nas, a je 
szoze bardziej dla inteligenoyi rosyj- 
sk w dlikowdk to jeszoze nie wszy- 
stko. Życzenia niektórych, a choćby 1 
wielu Rosyzn, nam sprzyjających, nie 


Dobry uczynek wujaszka. 


Był mały salonik; z trzech stron miał 
drzwi a z czwartej strony okna. Jedne 
drzwi były otwarte i przez nie widać 
było w sęsiedniim pokoju różowe światło 
"2% jampy. Ogień palił się na ko 
miaku, 0a Birago gzymsie stał duży ze- 
gar i z cicha pod nosem mruczał miarę 
czasu. Tuż przy kominku na piedźwie- 
dziej skórze stał niski fotel, a obok nie- 
ge jeszeze niższy podnóżek. Przy oknach 
nm z wysokich postumentów zwiesza- 

swoje wąchlarze, a w Wilku grupach 

capri po całym pokoju fo- 

tals, stoliki i krzesła, a w tem porozrzu- 
esaia ont przecież ład i było piękno. Na 
stolikach i konęclsch świerciadeł pełne 
było ozdobnych fraszek, a na ścianie na- 
w kominka wiająży dwa portrety, 

2 których. jóden przedstawiał m ężczyznę 
o siwyra już włosie, drugi młodą, raj 
ka kobietę, w p % przed lut trzy» 
dziestu. U sufitu wisiała Wykwintua ret 
pa i silne światło rzucała na pokój, a 
przy tem świetle lśniło się wazystko w 
koju, bo wszystko było tam nowe i 
ięże a tylko dwa obok siebie wiszą. 
p scp "irety czerniły się mrokiem sta- 


Cicha „nuato było w całem mięszka- 
nie. Fo zu miesnie awie 
kogoś 1 „gotowe na 


waru, jaki sprawiał 


ogien Płonący Ta durnia 


teå niepo- 


20m przes prof. Barwiń- | noso: 


żo usłane | sla? 


zdołają AE choćby oząstki tego, cze- | nienia podawania inseratów itp., 


pa my Rusini pragniemy... A my na- 
ewszystko pragniemy Tivier kdi 
nego w Rosyi rozwoju naszej litera- 
tury ukraińsko-ruskiej — i gdyby Ro- 
Sya na to się zgodziła, to obacz csylaby, 
iśby tem wiele wygrała. I dodamy: 

gdyby tak postąpiła byla już dawniej, 
w |to heb tki tej korzyści jużby się teraz 
RAA dla niej objawiły. 

„Rosya zapomina, że zabraniając 
wszelkich naturalnych pojawów życia 
podległych jej ludów, zwiększa tem 
samem zastępy protestowiczów u wazy- 
qsich ohi ludów — a kiedyś prze- |o 

CJ mew | i ból tych|n 

ów poleje pią na głowę 
tyl kytko tego właśnie raa- 
iego, który może się wów- 
STANA, ale jaż będzie zapóźno. 
Rosys powinna pemiętaó, że im wię- 
będzie rozjątrzać podległe jej lu- 


u e ich B 19 
mie czyją à inng, 


el tem więcej też, wedle prawideł 
sychologii bądzie się w tych ludach 


rozwijać antagonizm przeciw niej we 

wszelkich formach, tem bardziej serce 
narodowe zakipi, i oburzenie to kie- 
dyś na gruncie ucisku tak ekonomi- 
cznego jęk umysloweg0: la nało- 
żone sobie o > i obłamami tych 
kajdan bardzo a s er zahuozy nad 

ayjs . 

A. kp , będzie ostateczno- 
ścią, jaką tak mogą tylko dalsue 
takie oatateczności ze strony rządu 
rosyjskiego Spodziewamy się, że ta- 
-| kiob | ostateczności jak nie będzie ; spo- 
dziewamy, wię, de Rosya prędzej ozy | 8 
później ogólną wolność rozwoju 
wszystkim podległym jej narodom slo- 
wiańskiga i niesłowieńskim — a spe- 
cyalnie też narodowi ukrajńakiemu — 
że czekać nie będzie, ak kryzys du- 
chowa, © jeszcze bardziej ekonomi- 
i > przymusi ją do dania tej wol- 


„Zresztą bez wszelkiej nienawiści 
do rządu rosyjskiego, pomnąc że „oni 
nie wiedzą co czynią“ — wedle słów 
Chrystusa — poradzimy mu, temu rzą- 
dowi rosyjskiemu, aby zwrówił swoję 
uwagę i wziął sobie za przykład ce- 
sarstwo anstryackie, gdzie polityka 
daleko rozumniejsze i trwalsza przez 
to, iż pamięta, że ma do czynienia nie 
z bezdusznemi tworami lub z bydłem, 
z któremby oo się choe robić można, 
ale z ludźmi żywymi, oświecony mi, 
którzy mają swoje ideały i trzymają 
się tej myśli. że wrogom naszym, kto: 
kolwiekby oni tam byli, my wrogami, 
a przyjaciołom przyjaciołmi będziemy. 
W tem to państwie austryackiem da- 
no każdemu narodowi swobvdę, a przez 
to rząd i ludność żyją ze sobą mniej 
więcej w zgodzie; 1 przez to te na- 
rody, kiedy wnoszą zdrowie na cześć 
cesarza Franciszka Józefa, czynią to 
ze szczerego poczucia w duszy i z głę- 
boką wdzięcznością w sercu... a u nas, 
w Rosji..." 

Tu urywa Ukrainiec. Wielce godne 
uwagi słowa jego powtórzyła ruska 
Narodna. Czasopyś, wychodząca przy 
urzędowej Gasecie Lwows., a w tysią- 
cach egzemplarzy między ludem ru- 
a w Galicyi rozszerzona. 

Z jeduej strony bardzo znamien- 
nym =Rqiom jest ów podniesiony 

rzez Ukraiñoa zwrot w oważnych 

ziennikach r rosy, jskich, p A 

znacznie przy 
ohylniejszy niš ala ve. 
syjskich narodów caratu. Nalaży bo- 
wiem pamiętać, że pómimo wsnojkiej 
oenzury i kar dojmujących, jak bro. 


Nagle wgwar wmięszały się inne gło- 
sy, szły z przedpokoju, 


się nagle otwarły. Stanął w nich młody 


mężczyzna, ale nie wszedł do środka, 
ty ko iee się nieco i ruchem An 


szającym skłonił się młodej eg 
KI i szybko pisila i stanęła w Środ- 
ku pokoju. W białej adamaszkowej sukni, 
w długim welonie na głowie, u gorsu 
miała pomorańczowe kwiaty i niosła 
wielki bukiet w ręce. Mężczyzna był w 
w stroju bałowym, a na klapie fraka ta- 
kie same miał kwiaty, jak ona. 

— Nareszcie | Nareszcie sami | 

Przemówił. Objął ją w pół i całował 
w usta, Długa chwila minęła, nim wy- 
suwając się z jego objęcia, odrzekła : S 
mój pan zaraz z tegó ko- 


rzysta. ra EA 
tuł z uśmie 
a Czy moja pani gniewa się 0 ep 
— No, nie wiem. ks. 6) i ami 
ita oglẹdając się w około. —. 
nek! atit ty dobry! 1 a eig 
skórą! I fotel! I o tem ire: mhi 
Spalko się moje marzenie! Po © 
podnóżek tu? pa 
— To znowu moje Aya: 5 
praszał ją: — Usiądź, z0hecz - 
— Potem, aż wszystko ogiądnę. "A 
bry! — mówiła po chwili. — Wszys ko 
jak układałam sobie. I palmy! A jaki 
pi kaz! I ty sam to wszystko wybie” 


— / Nie przyszło mi to trudno. My- 
em zwwsze o tobie, odgrzebywałem 
w pamięci, eof ty mi kiedy mówiła, coś 
sobie tyszyła mieć i tok z tych twoich 
zachcianek złożyła się całość. 


f 


od którego drzwi | ze 


We Lwowie — Piątek dnia 15. Września 1893, 


wpływ 
dziennikarstwa rosyjskiego na um 
jest daleko potężniejszy niż gdzie o 
nici indzis ‘ 
Pismo Ukraińca potwierdza dalej, 
cośmy s powodu ertyknłu Russkiego 
Archuou i częstych nowych aresztowak 
Ukraińoów powiedzieli, że Ukraińoy, 
inteligencya ukraińsko-ruska nie m 
šli o buncie przeciw caratowi — sie 
też okazuje, co się pod ciągł a] wi 
skiem wytwarza — i o0 W 
wszędzie pomięday nierosyj i aiat A lo lu- 
dami caratu, jeżeli rząd się wozas nie 
haminig X ludzi KW ludzi traktować 


bedaja Rz: L 


Ray 
1 pda ak pare fe pod- 


inieo, 

kreśla. 
Świta między Rosyanami — a ukra- 

inizm potężnie sił oporu nabiers. 


KORESPONDENCYE. 


Wiedeń 13. września. 


(Budowa kolej si misje Gł iaa). Armenrata- 


0d niejskiego czasu sądziliśmy, że w 
spławie budowy kolei miejskiej wszystko 
już zostułe załatwione. Mówiono i pisano 
o tem, że rząd ugodził się już z towa- 
rzystwem tramwajów parowych, — $0- 
warzystwo to miało kolej budowefi i psy- 
czynić się też w pewnej mierzę do ko- 

sztów regulaeyi Wiedenki. Warunki ugo- 

dy były ogłoszone w urzędowych gaze- 
tach — brakło tylko ostatecznej formal- 
nej sankcyi. Tymczasem cały projekt 
znowu chwiać się zaczyna. dzą, się 
przedewszystkiem trudności natury Ran- 
sowej. Gmina, jak zawsze, trwa w pwej 
Mezczynności — a towarzystwa z ni- 
csne Starują s E o objęcie robót przy ko- 
lei miojskiej. Teczą się też układy z ber- 
lińskiem „towarzystwem olektryczności*: 
Wiedeńczycy życzą sobie przedowszjste 
kiem przyspieszenia budowy, ule fakt to 
byłby bardza smutny, gdyby milienowe 
zyski z przedsięwzięcia wpłynęły dzięki 
nieudolności przemysłowców stołecznych 
do kieszeni zsgranieznych spekulantów. 

Teraz przy robotach przygotowew= 
czych md hnim przyszłej kołei, nad 
Dunujem i kauałami rszem pracuje "1000 
robotników. Jest to stanowczo za mała 
liezba, choć w stosunku do śmiesznej 
wsprost cyfry 100 stu robotników, jaką 
zebrano przed kilku tygodniami do ko- 
pania drvgi żelaznej, postęp olbrzymi. 

Wszystko w Wiedniu idzie ślimaezym 
krokiem. W roku 1892. w maju uchwa- 
lono urządzenie nowych zakładów śówia- 
tła gazowego. Przez cały rok rozpatry- 
wano projekta, a teraz wyznacza się 
trzysta tysięcy złr. na koszta biura fa- 
chowego, dyrektora, orzeczeń, sprawo- 
zdań. 

Jak z jednej strony trudno jest Coś 
nowego powołać do życia, tak z drugiej 
trouy wiele instytucyj nosi ne sobie 
ślady starości i zużycia i pochyla się 
ku upadkowi bez ratunku. Tak się rzecz 
ma i z armenratąmi, o których już da- 
wniej donosiłem. Cały system zaopatry- 
wania ubogich jest niedostateczny. Zaj. 
mywano się tą kwestyą wiwlekroć w sej- 
mie niższo austryaekim, ale nie dopro- 
wadzono do żadnych rezultatów pomyśl- 
nych. Dochody z podatków spadkowych, 
z datków dobrowolnych, loteryj komu- 
nalnych są zbyt małe, — wypadałob 
a Anglii i kilku państw niemiec- 


Ona wzięła do ręki figurkę SUEDE "| ri E o lnem tem awa oe A 
stełów. rd 
— Al To ten śliczny astuszek z wy” 
Blawy| A pastereczka? Ach także jest 
jn z nich ładna para! | po 

ta ł we 2 po” 
koja wra. zaję o ją światło różo 

— Tam co? — spytała. 

— — Sypiala "28 

éj? 

— Nasz | 
Odwróciła się nagle i, stwwiając fi- 
„aeim na stole, wskazała na drugie 
— A tam? 
— Jadalny. 
— Nasz także! wszystko nasze wspól- 


ne! Mój Boże! ktoby t taż 
przed miesiącem ? J tu był powiedzi 


On wziął ją w 
portretom : 

3 kóre wszystko zawdzięczamy jómu. 

— On. 

— Dobry! Poczciw = 
mówiła do portretu. 3 fp pamet nie 
wiesz, ile zrobiłes dobrego | Jak ję Cię 
kocham za to! — I z wyrzutem twró- 
ciła się do męża: — 4 ty, nie dobry, 
zawsze go nazywałeg harpagonem! 

Nr No, dawniej. Teraz już tego nie 
robię 

— Jeszczeby tego brak 
ci tu dała ! alal „eS 

I pogroziła mu na nosku. 

On śmiał się: 

— Proszę ! Jaka groźne! 

— Bo powiedz, eo mybyśmy teraz 
robili, gdyby nie on ! — zaczeła się sks- 


ATE 


pół i podprowadził ku 


rzyć. — Tybyś gdzieś siedział daleko, a | siadł przy niej na 
jabym musiała znosić umizgi tego obrzy- 
dliwego pana Piotra. 


Taki piękny mężczyzna. 


mną żenić, i gdyby nie wujaszek... 


twoją mamą nie było się czem chwalić, 


Rok XXXII. 


H. 


w ni 


kich zaprowadzić podatek na rzecz ubo- | omylili się widocznie. 
gich. Gmina szuka dziś powodu ubytku | toczyć można nie tylko suezki i świeżo otwar- 
sum wpływających z dobrowolnych dat-|ty koryncki, nie tylko dawniejsze jak am- 
ków dla ubogich w jakichś nieregular- sterdamski i kronsztadzki, ale i kilka an- 
nościach, w braku należytego pełnienia |gielskich o wyjątkowym charakterze jak ka- 
urzędu przez rady ubogich i zbierają- |ledoński, albo łączący Forth z Clyde, Z wy- 
cych 8 kładki — w rzeczy samej atoli |jątkiem suezkiego żaden z wymienionych tu- 
ludność znużona jast ciągłem wspiera: |taj nie miał rozmiarów obecnego mancher- 
niem ubogich bez ce.u i bez kontroli. |sterskiego. Kanał z morza północnego do 
Stróż przychodzi co niedzieli do mie-| Amsterdamu ma 14 mil, kanał petersburgsko- 
szkańców swego domu i zbiera datki | kronsztudzki 18, manchesterska przeszło 35 
8|wrzucane do puszki. Datki bywają ro- |mil. Ponieważ jest głęboki wszędzie na 2 
zmaite: po 10 centów, 5 centów, po dwa | stóp, zatem będzie dostępny i dla naj wię- 
centy i mniej. -mmi ją się oue je- |kszych okrętów morskich. Raz podejmujące 
dask żdym rokiem, ciągłość ich bo- |ogromne koszta, praktyczni Anglicy zrozu- 
wiem wytwarza stały podatek, a kon- | mieli, że się nie należy zatrzymywać w pół 
troli nad tym podatkiem nie ma Żadnej. drogi. Szerokość kanału jest większa od su- 
Msgistrat wychodzi zapewne z dobrej |ezkiego, bo wynosi 47 stóp i pozwala z 
gasady pragnąc, aby armebpraci sumy | wszelką swobodą wyminąć się dwom okrę- 
wydawane im przez stróżów potwiardzali. |tom, płynącym w przeciwnych kierunkach. 
Jedaak armenraci pełniąc urząd hono- Nie wszyscy wiedzą, jaka to myśl zro- 
rowy nie chcą ulegać kontroli stróżów |dziła ten kanał. Dotąd okręty wyładowywa- 
— choć kontrola taka bez wątpienia nie |ły bawełnę w Liverpoolu i ztamtąd trzeba 
tyle srmenratów, co stróżów „dotyczy ilją było przeładowywać na kolej żelazną i 
dawałaby gwarancyę wspierającym, że|znowu z dworca manchesterskiego odstawiać 
sumy ofisrowane zostaną rzeczy wiście |do oddalonych od niego fabryk i przędzalni; 
obrócone na rzecz ubogich. ztąd i koszta ogromne i uszkodzenia towa- 
Na razie toczą się spory między a8r-!rów i strata czasu. I moralny wzgląd przy- 
modratami a zarządem gminnym. Jeden jepniat się do tego jeszcze: niechęć do Li- 
grotest za drugim wychodzi z z różnych verpoolu, monopolizującego handel morski i 
korporacyj tych urzędników. W Maria- | panoszącego się nad Manchestrem. Dlatego 
hilf, Neubau i innych dzielnicach grożą |ten ostatni postanowił się wyzwolić i zu- 
złożeniem urzędu i żądają, aby słudzy |żytkować wody rzeki Mersey dla połączenia 
magistraccy zbierali u stróżów a nastę |się z morzem. Ale łatwiej było taki plan 
pnie sumy oddawali przewodniczącym |teoretycznie wymyśleć, aniżeli go wykonać. 
orporacyj armenratów. Może przyjdzie | Dość będzie czytelnikowi rzucić. okiem na 
do łątaaej zgody, — faktem jednak jest,|mapę, a zobaczy pomiędzy Liverpoolem a 
że nie ma w dzisie szym ustroju gmin-| Manchester w zaludnionem jak mrowisko 
aym be a Tan dochodów dla za- | hrabstwie Lancashiru natłoczone miasta i 
pobieżenia żebractwu i włóczęgostwu. miasteczka, cztery linie dróg żelaznych ete. 
Ospałość gminy wiedeńskiej jest wła- | Trzeba było od nich się wykupić, zwalczyć 
śnie tylko wyrazem tej niendalności i| współzawodnictwa, nie nadwerężyć własno- 
ospałości powszechnej, jaka charaktery-|śoi publicznychi prywatnych, zbudować sześć 
zuje tutejsze kupiectwo , totejszych fa-| wiełkich mostów, wiaduktów i wodociągów, 
brykantów i przemysłowców. -_Rozporzą-|nie wejść w drogę kanałowi Bridgewater. 
dzując ogromnemi wpływami, zebrawszy| W obec tego rodzaju warunków budować 
przez wieki całe kapitały na eksploato- kanał przez pustynie jest czystą igraszką. 
waniu „prowineyi* — dziś nie mogą się Parlament dał swoje pozwolenie, przy- 
na nie innego zdobyć, jak na wołanie 0|czem nie obyło się także bez ukrytej rywa- 
Kaa państwową. Tryest upada , bo |lizacyi i intryg nielada. Zwalczono je. Na- 
ka się poduosi, a z Tryestem cieroi |stąpiły trudności pieniężne. Suma 15 milio- 
i lakte eksportu wiedeńskiego , handel |nów funtów poszła na to. Parę razy zda- 
z Rumunią szwankuje, bo Niemey się| walo się, że przedsięwzięcie runie z braku 
w królestwie naddunajskiem usadowiły, funduszów i akcyonaryusze pierwotni zostali 
eksport do dalszych krajów wschodu jest poszkodowani. Trzeba było uciekać się do 
mały, bo Anglia zwycięską Konkureńcyą | nowej subskrypcyi. Na dnie tych pienięż- 
wszystkich ubiegła i t. d. Tymczasem | nych kłopotów leżały nie tylko niedokładne 
Serbia nakłada podatek na dowożone | kosztorysy — jest to rzecz tak normalna, 
artykuły wustryackie i choć było przy-|że nawet wspominać jej nie warto — ale 
jętym zwyczajem, że wartość tych arty-|i figle, jakie konkurencya Liverpulu i Towa- 
kułów (a więc i wysokość podatku) mie-|rzystwa doków tamtejszych płatały nowemu 
rzoną być ma wedle deklaracyi we fa- | kanałowi. Opowiadają o tem na miejscu ta- 
kturach, zarządza ministerstwo handlu | kie potworne historye, że się je chetuie 
w Belgradzie oszacowania dowolne i w |chce uważać za wymarzone. Ale nie ma 
ten sposób obchodzi cłową ugodę z mo-| wątpliwości: była to wojna na noże. Po- 
narchią. Z tak małym kraikiem możnaby | nieważ sprawa postępu zwyciężyła, spodzie- 
sobie przecież poradzić! wsó się należy, że okaże się wspaniało- 
myślną i przebaczy, Że jednak do poje- 
dnania serdecznego pomiędzy obu miastami 
nie tak prędko przyjdzie, to pewna. 
Roboty trwały sześć lat, co uważać 
można za bardzo krótki przeciąg czasu, 
Grono publicystów angielskich urządziło | gdy się przypomni, że kanał taki, jaki wy- 
dwudniową wycieczkę do Manchestru dla| kopany został, jest całkiem ódmienny od 
obejrzenia kanału morskiego doprowadgone- | pierwotnego, na jaki w r. 1885 otrzymany 
go do tego miasta. Wielkie to przedzięwzię- | został bill parlamentu. Obecny częściowo 
cis dobiega już końca i najwaźniejsze robo- |tylko posiłkuje się korytem rzeki Mersey i 
ty mcżna już uważać za skończone. Urzędo-| ma wyżłobienie dla siebie oddzielne. 
we otwarcie kanału każe czekać na siebie Nawiasem można powiedzieć, że gdy 
jeszcze parę miesięcy, ale można jaż o dzie-|się widzi takie pomyłki w robotach i w 
le tem mówić, jako o dokonansm, R doko- | kosztorysach, czynione przez doskonałych 
nanem szczęśliwie. {inżynierów i finansistów, pod okiem narodu 
Ci, którzy przepowiadali przed paru dzie- i stron interesowanych, jakże jest natural- 


Jako przykład przy- 


Londyn 9. września. 
(Kanał manchesterski) 


y siątkami lat w obec gorączkowej budowy | nem usprawiedliwić pomyłki tego samego l były 


dróg żelaznych, że epoka kanałów minęła, |rodzaju, uczynione w Panamie, o których 


podnóżku i patrząe 
na nią do góry, pytał: 


— Teraz już wiesz, co ten podnóżek 
tu robi? 


Pochyliła się nad nim, pocałowała go 
w czoło i powiedziała mu tylko : 

— Mój złoty! — on głowę przytalił 
do niej, ramionami ją opasał i nie wy- 
puszczał z objęcia; ale ona sama odjęła 
jego ręce od siebie i prostując się we 
fotelu dała mu rozkaz: 

— Mów teraz. 

— Odkąd mam zacząć? 

— Od twego wyjazdu. 


7 = A Aore jechałem 
ie opuścić, objąć skromna 
posadę. Tyś mi na drogę dał. Padać. 
że będziesz mnie kochać ; ZAWSZE, a two- 
ja mama, że mi ciebie nie da ni a 
Przyjąłem te dwa sprzeczne cze. 
nah. przyrzecze- 
zważałem tylko na twoje. Ja 
ciebie tak kochałam, że nie watpiłem 
- od Z szczęście, Pamiętasz ? 
ist, r, JS Zawsze mówiła, żem opty= 
k nie ostymizm był, tylko widi- 
a miłość. Od kiedy ja ciebie kochałem ? 
mnie się zdaje, że zawsze. Nie znałam 
cię jeszcze, chudziłaś jeszcze w krótkie] 
sukience, a ja już wtedy patrzyłem za 
tobą z zajęciem. Byłaś podlotkiem, 4 
dyśmy się poznali ; a, bardziej myśl! 
o tobie zajmowały mój umysł i ani Się 
ałym owła- 
spostrzegłem, jak tyś mną € M $ zaw- 
dia, Ty- misžyoaltagi SEE ch — 
sze, wyróżniałać mnie na ? i 
i to mnie ośmialiło. Panig łeś si 
A E a w to. 
da pózy- hodie a maies, jak 'do r 


— Jesteś niesprawiedliwą dla niego. 


— Dla innych! Dla mnie obrzydli- 
wy! Właśnie dlatego, że się chciał ze 


— To byłbym może mnsiał i jego 
trochę nadkroić, 

— Jakto? — pytała zdumiona. — 
Więe kuzyna?,., 

— Obciąłem ja. 

— 0, straszny człowiecze! I nigdy 
mi tego nie mówiłeś 

— Kiedyż ci miałem mówić? Przed Miałem cie. 
a sumiśmy byli tak rzudko. 

— To powiedz mi to teraz ; powiedz 
mi wszystko. Ja tylu rzeczy nie wiem, 
a pragnę wszystko wiedzieć; każdą dro 
bnostkę, która ciebie dotyczy. Potem ci 
powiem o Bobie. 

— O tobie ja wszystko wiem, wszy- 
stko wiedziałem, choć byłem daleko. 
Najlepszy dowód, że ci kuzynka zopero- 
wałem tak w porę. 

— Więc mów o sobie. Siadajmy. — 

I siadła tuż pod portretem. 

-- Nie tutaj — prosik — Usiądź tam, 
przy kominku. 

Oua wstała, jesżcza raz 


popatrzył 
a pore. a wskazując na Porzyka 


drugi, py- 
— À to kto? 
— Dowiesz się także, 


Przeszli ùa draga stron 
kiedy owa nsiadła we fotelu, pokoju, a 


Paris, — We Wiedniu: 
Maas), Walfischgasse 10; Rudolf Mosse, Seilerstadte 2. 
A. Oppelik. Griinanzergaste 12; M, Dukes. Wo!lzeile 6- 
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tudzież „Biuro dzienników“ ul. Karola Ludwiśs a 9 
Ogloszenia przejmują: 
w Paryżu: ©. Adam (Ciborowski), 52 rue du Four- 


Haasenstcin & Vogler (tto 


Schallek, Wollzeile 11 i J. Dsnueberg, 1. Well 


zeile 19. — W Hamburgu: A. Steiner.— W Frank 
furcie n.M.: Haasenstein % Vogler i G.L. Daube & C 


W Warszawie: Reichmann & Frendleor. 


CENA OGLOSZEŃ: Ogłoszenia zwyezajne za je 


duoszpaltowy wiersz dobnym drukiem łab jego 
miejsce 6 ct. Nadesłane za wiersz itb jego 
miejsce 30 ct. 


tyleśmy się niedawno nasłuchali! Zawsze 
ta sama sprawa: belka i żdźbło w oku, 

Tak samo, jak w nieskończonym jeszcze 
kanale Panamy, trzeba było wyrzec się je- 
dńostajnego poziomu wody i uciec się do 
szluz tak i tutaj ta ostateczność lubo nie- 
niechętnie, narzuconą być musiała. Przy- 
jąwszy ostatecznie plan p. Leader Wiliam- 
sa, Manchester nie będzie portem morskim 


w literalnem słowa tego znaczeniu, — 0 
czem marzył ale będzie mógł doprawa- 
dzać do siebie wielkie okręty: cel zatem 


dopięty, a to jest wszystkiem. 

Nie będę opisywał pięciu wielkich szluz, 
które wyrównają poziom wody, bo brakuje 
mi do tego technicznej kompeteneyi. Spe- 
cyaliści uważają je jako ostatnie słowo po- 
stępu w tej gałęzi. Co jest zdumiewającem, 
to łatwość z jaką się te bramy i upusty o- 
twierają i szybkość z jaką mechanizn działa 
bez żadnego widocznego wysiłku. Zupełną 
nowością jest przy każdej z tych szluz za- 
kład elektrycznego światła, do którego siła 
dostarczona jest przez prąd wody: nocą i 
dniem okręty będą mogły przeprawiać się 
przez szluzy, J 

Przy kazdej z tych statniel: są już o- 
beenie wygodne wybrzeża z budującemi się 
olbrzyniiemi dokami, spichlerzam i elewa- 
torami. hipi tu i*wre życie już obecnie, bo 
jednocześnie roboty” sie prowadzą i ju: przy- 
bywają okręty. W Salport widziałem ol- 
brzymie ładunki budowlanego drzewa i goli, 
a w porcie Ellesenare taką ilość węgla, ża 
trudno było uwierzyć w istniejące Jeszcze 
bezrobocie w kopalniach. Ten ruch w wie- 
wyk úczonym jeszcze całkowicie dziele po- 
kazuje lepiej niż wszystkie frazesy, jak wiel- 
ce było ono na dobie. 

Jednym z najciekawszych widoków ka- 
nału są wiadukty wyniosłe, doprowadzające 
do mostów lekko przerzuconych w poprzek 
kanału, ale najwięcej interesu budzą natu- 
ralnie sam port Manchestru i wykotńezające 
się jego doki. Jest się zdumionym ich o- 
ogromem. Kanał się tam rozszerza i przed- 
stawia rodzaj jeziora, obejmującego 114 a 
krów. Pięć i pół mil angielskich ocembro- 
wanych pobrzeży ułatwiać będzie wyłado- 
wywanie okrętów, a obok nich jest 152 
akrów placów do dróg, ulie, tramwajów i 
dróg żelaznych, na któryeh wizeć będzie 
niebawem życie przemysłowe. Mieszkańcy 
tamtejsi przypnszczają nawet i być może, że 
się nie zawiodę, że wzdłuż całego kanału, 
na każdym pankcie wzniosą się doki i skła- 
dy dla fowarów, któremi więcej niż kiedy- 
kolwiek pragna zalać świat cały. 

Wrażanie, jakiego przybywający doznaje 
na widok tego wykończajacego się przedsię- 
wzięcia jest wspaniałe. Spreżystość i ge- 


niusz praktyczny Anglików zatryumfcwały 
raz jeszcze nad bajecznemi, przeszkodami. 
Dzieło materyalnego ; uowe odniosło 
zwycięztwo. 


Romerala w Izdia lordów, 


Lwów d. 14. września. 


Nie mamy weale zamiaru podawęć 
choćby w najźwięź'ejszem streszczeniu 
przebiegu obrad o bilu Homerula w I- 
zye lordów. Nawet angielskie dzienniki 
nie pozwalają sobie na taki zbytek ; mis- 
ły już do czyn enia z ośmdziesięci. dnio- 
wymi debatami nad tym bilem w Izbie 
gmin. Wszystkie argumenty za i prze- 
leiw nie raz, ale n'ezliezoną ilość razy 
przez rozmaitych moweów z obu 
stron powtórzune i -— kid kaskawiwci | ukmslmiomó 1 |... zajsmiętiewwi wy wszak wyc: do cudów, 


a_a 


ściele. Co prawda, mówiłeś trochę nie- 
dorzecznie ! 

— Właśnie był czas myśleć nad tem, 
Żeby nie mówić od „rzeczy. Dobrze, że 
mówiłem i tak, bo mnie dławiło wzru- 
szenie, 

— A muie? Jakoś 
było, a le y mr się 
Makuc mi się elcialo ze SLczęścia, 

a DZE kochaliśmy się; ala. twoi: 
rodzice, cltoć dawniej psuli manie swoją 
dobrocią, teraz coraz to srożsi byli dla 
wiezy Juźnie wiele zważałem na to; 
nie tak jak ty. Jak ty często wąjpiłaś,. 
jak te przeszkody, które nas, dzieliły, 
były czasem wielkiemi w twoich oczach ? 
A ja tu dziś u twoich nóżek siedzę — 
czyja zasługa ? , Może tej silnej, upartej 


rozkosznie mi 
cisnęły do oczów. 


wiary, którą żyłem, tej nadziei, którą 
wnuwiałetm w siebie, ty watpicielu mój 
maY wej optymiślo mój wielki. W na- 


za to pocałuj mnie w rękę. 


ka dała mu ją do pocałunku z gestem 
prawdziwie królewskim. On wziął tę 


drobną rączkę, całował i przypaźrywał 
ilnie. 
E po ffa ty masz śliczną łapkę ! 
— Ach, ile razy mi t: mówiłeś już! 
pu Powiedziała niby niezadowolona. 
— A ile razy jeszcze ci to powiem! 
— Dlatego myślę, że to mniej pilne, 
auiżeli to, czego nigdy nie słyszałam. 
— Czy teraz jest co pilnego? Mama 
nas nie strzeże! 


(C. d. n.) 


po 


gdyby jeszcze jaką nową myśl w tej 
sprawie podnieść kto potrafił. Z tych po- 
wodów podniesiemy tu tylko godniejsze 
pamięci uwagi wybitniejszych mowców. 

Książe Argyll należy do najświetniej- 
szych mowców Izby panów; pochodzi 
Z starożytnej rodziny whigów, jest libe- 
rałem z przekonania i z powodu Glad- 
stonowskiego bilu doprowadził aż do 
rozdwojenia w obozie liberalnym. Z wy- 
jatkiem lorda Salisburego, w Izbie wyż- 


Rozpoczął on swoją mowę wyrażeniem 
radości, że Gladstone w swojej polemice 
przeciw unionisiom posługiwał się sło- 
wami trywialnemi, w obec czego wolno 
mu mówić wszystko, a nikt braku taktu 
nie będzie mu mógł zarzucić. Widzi on 
w obecnym szefie gabinetu rodzaj Mah- 
diego między derwiszami, fanatyka jak i 
tamten z nad Nilu, który przekracza 
wszelkie granice. A Gladstone sam i je- 
dynie reprezentuje w tej sprawie mini- 
sterstwo, jestjego samowolnym władcą i 
kierownikiem. Otóż Gladstone w jednym 
artykule oświadczył, że bil niniejszy się- 
ga aż do najgłębszych korzeni ustawo- 
dawstwa angielskiego, a dalej ża prze- 
ciętny Anglik o tej sprawie tyle wie, ile 
o teoryi rachunku różniczkowego. Argyll 
wię opiera swoją mowę na tych dwóch 
twierdzeniach Gladstona. Na świadectwo 
swoich następnych szczegółowych wywo- 
dów powołał Argyll Roseberry'ego. Ten 
mianowicie napisał przed dwoma laty 
biografię Pitta i w dziele tym bronił 
wielkiego męża stanu, który dokonał unii 
Anglii 1 Irlandyi przeciw zarzutom Glad 

8:0DA. 

Nawet Graltan oświadczył na łożu 
śmiertelnem, że unia, przeciw której za- 
wsze występywał, nigdy, jak się spo- 
dziewa, rozwiązaną nie zostanie. I oto 
przeciw wywodom Roseberry'ego, przeciw 
całej historyi od roku 1800, przeciwko 
sławnym słowom Parnella o rozbiciu o- 
statniego ogniwa łączącego Irlandyę z 
Anglią, odważa się jeszcze Gladstone 
wbrew wszystkim historycznym doku- 
mentom nazywać Pitta łotrem. „Jakto 
— wołał Argyll — Gladstone obwinia 
Pitta o przekupstwo? Nie znam rządu 
bardziej przekupnego, jak rząd Gladsto- 
na; ażeby zyskać głosy tych, którzy dą- 
żą do rozbicia państwa, chce im dać do 
tego celu broń do ręki w postaci horie- 
rulu. Cóż znaczy przekupstwo za czasów 
Pitta wobec takiej korrupeyi. 

Gladstone — mówił Argyll dalej — 
chwalił zawsze charakter irlandzkiego u- 
stawodawstwa i parlamentu z r. 1782. 
Z historycznych dokumentów można je- 
dnak wykazać, że te wywody Gladstona 
8ą fałszywe. Gladstone nie podaje wpra- 
wdzie fałszywych faktów, ale przedsta- 
wia je tak, że inne wnioski ciągnąć z 
nich można, aniżeli te które ciągnąć na- 
leży, To też Gladstone dochodzi do ab 
surdum — zakończył Argyll. | 

Lord Devonshire przemawiuł za od- 
rzuceniem wniosków rządowych. W dwa- 
godzinnej mowie uzasadniał swój po- 
glad. Przyznaje on, że często nie należy 
sprzeciwiać się woli ludu, ale w chwili 
obecnej sytuacya jest odmienna. Izba 
lordów spełni swój obowiązek, jeżeli 
w epoce, w której wola narodu nie obja- 
wiła się wyraźnie, przeszkodzi ważnej 
reformie. Naród nie obrał dzisiejszej 
Izby gmin dla obdarzenia Irlandyi sa- 
morządem; zresztą uwzględnić trzeba, 
że uchwała powzięta została w [zbie 

min wśród warunków wyjątkowych. 
Bd Devonshire sprzeciwia się reformie 
iżby go raził jakiś szczegół 
projektu rządowego, ale dlatego, że czu- 
je niezmierną jej ważność, % nie ma 
pewności, czy większość narodu angiel- 
skiego naprawdę ja popiera. Mowca nie 
widzi w ustawie ani dostatecznego Za- 
Pewnienia praw parlamentu angielskiego 
sni ochrony dla mniejszości w parla- 
mencie irlandzkim. 
a tych było jeszcze kilka. Lord 
KS jed przemawiał za przyjęciem u- | 
= iiandzkiej, Zaznaczywszy, że dwa 
rale Hi w kraju stronnictwa (libe- 
iare ONSeTWatywne) nie zgadzają się 
$ co do a” rządzenia Irlundya, 
ebery, Że Izbie lordów dwie 
= R Pstają,: odrzucenie ustawy lub 
Jej iowa do e i przerobienie 
j «naù lzby. Przy- 
ozy tę drugą alternatyw SRNY 
yé można, że dzisiejsz © wdw jm 
zajęłoby gi liwi Jsze ministerstwo 
nie A -M Iwi8 wnioskami Taby. 
my SE sw do walki 
Dad s sa lordów panuj 
wę w panuje 
stronnictwami. 


dle j Jest to d 
nie behia tania kwestyę t 


nie dlatego, 


a wea 
ustawy irlandzkiej, g 
nie jest koniecznością, 
eksperymentem i wielkim feat ta jest 
drodze pojednania obu narodowość NA 
Ostatni przemawiał lord Gajcy 
naturalnie przeciw bilowi, który 
lordów odrzuciła następnie — 3 
z depesz 
ciw 41. 


Przy tej sposobności należy 


wicehrabiów, 24 biskupów, 309 baronów 


28 parów reprezentujących Irlandyę i 16 
Ogółem 
Ponie- 


parów reprezentujących Szkocyę. 
składa się Izba z 575 członków. 
waż książęta krwi królewskiej nie bral 


udziału w głosowaniu nad bilem i po- 
nieważ 11 parów jest małoletnich, prze- 
to Izaba rozporządza 558 głosami. W gło- 
sowaniu nad bilem irlandzkim brało u- 


dział tylko 4583 lordów. 


m on 


szej na unionistiycznych ławkach nikt 
nie umie mówić jędrniej, logiczniej, bar- 
dziej przekonywająco, aniżeli lord Argyll. 


'|rządzić podobiznę Szaszkiewicza 1 umieścić 
ją na czele książeczki 


>SODNOŚCI | sobie 
także uprzytomnić, jaki jest skład Izby 


wyższej. Obecnie zasiada w niej: 6 pa- 
rów, 6 książąt krwi królewskiej, 2 arcy- 
biskupów, 22 książąt, 120 hrabiów, 26 


GAZETA NARODOWA s Piątku dnia 15. Września 1893. 


fantowa dla starszych i młodszych i wiele|kówna z Chodywaniee i Michał Piskorz z, mują posady rządowe itp. Pierwsi oni założyli 
innych rzeczy złoży się na festyn Sokoła. | Majdanu wielkiego: w powiecie lubelskim: rubrykę kulonu. Ulepszyli niektóre gałęzie 
Początek o godzinie 8 po południu. Anis Salamandrzyna 2 Bożethowa,w- posi 

W czasie ostatnich manewrów wiel -| wiecie zamojskim; Sriigi 


KRONIKA. 


Lwów dniu I4 września. 


ką pochwałę usłyszał bezpośrednio z ust 
monarszych lwowski 30. pułk piechoty. Ce-| 
sarz chwalił wytrzymałość i piękną postawę | po 7 
tego pułku, jakoteż przewodzenie ze strony |chł 
komendanta i oficerów. Komendantem 30.| 


nowych, poczta Bóbrka. Rada gminy mia: |?" Ce y y w Pora 


sta Drohobycza podzielając ogólne uczucie|,  " Stowarzyszeniu yoo maji 
czci i uwielbienia dla autora „Chorału“ l"zy, lakięrników i farbiarzy skończyła się| 


Jublieusz Jeremiego. Rada miasta 
Drohobycza wysłała następujący telegram 
do Kornela Ujejskiego: „Jaśnie Wielmo- 
żnemu Kornelowi Ujejskiemu w Strzeliskach 


jiż pod wielu względami wpływ ujemny na 
Polaków wywjerała ludność gybirska. 


przesyła mu w 70-letnią rocznicę urodzin walka, rozpoczęta z samozwańczym przeł | Ba r lnem lig jcem 23.000 mieszkańców, a 
najserdeczniejsze życzenia „Mnohaja lita“ | Z0RYIB Jakubem Szapirą zwycięstwem człon=| ri OS aim jest okolo „ Kasyer gu- 
z zawiadomieniem 4 ków katolików. W dniu 30. kwietnia b. r,|Posrednio przeć sekretarz gubernialny, rewizor le- 


J alny 

Ma lat 61 (urodził się na Morawach 4. Śny i jeden sędzia Śledczy są Polakami. 
czerwca. 1832), jest synem rotmistrza i całą Jest też dwóch lekarzy i dwóch adwokatów, 
karyerę wojskową prze ye ku leryi | kilku "mniejszych kupeów,oukiernik i kilku 
Jako rotmistrz odznaczył się Szczególniej | rzemieślników. Reszta to dymisyonowani 
pod”Selferio; war. 1869 był jako major} żołnierze: i robotnicy. W 1847 r. za stara- 
adjutantem « przybocznym* na „dworze cesar- |niem ks. Jurgielewicza, wicekuratora tom- 
skim, komenderował mastępnie 10 pułkiem |skiego, wystawiono dom modlitwy. Wybra- 
dragonów, w r. 1878 został jenerał-majo-. no syndykat i odtąd stale z ramienia wice- 
róm, w r. 1884 feldmarszałkiem-poruczni- | kuratora tomskiego przebywał ksiądz W To- 
kiem. Warmii uchodzi przyszły minister |bolsku i.. ` sn t”5 


iż pragnac dać wyraz 
uczuciom swym dla mistrza, który ze zbo- 
lałej duszy swej wysnuł „Skargi Jeremie- 
go*, a potęgą słowa rozbudził i podtrzymał 
ducha narodowego w chwilach zwątpienia, 
w Sposób najodpowiedniejszy i najzaszczyt- 
niejszy, uchwaliła na posiedzeniu w tym 
celu zwołanem jednogłośnie nadać czeigo- 
dnemu i nwielbianemu solenizantowi hono- 
rowe obywatelstwo miasta Drohobycza“. 


kazał się p. Szapira wybrać na zwołanem 
przez siebie zgromadzeniu przełożonym, "a 
ponieważ na wezwanie jego odpowiedzieli 
jedynie ezłonkowie-żydzi tego stowarzyszenia, 
więc zamiar swój łatwo przeprowadził. Re- 
szta członków jednak założyła przeciw temu 
wyborowi protest, który magistrat uwzglę- 
dnił, orzekając, iż wybór został wbręw u- 
stawie przeprowadzony i zarządzając nowy. 


Zsyłka unitów. Prześladowania unis' 
tów, jak donoszą dó dzienników  pozńań- | Ono 
skich, nie ustają. Nie ma prawie dnia, w|* zbierać nań. 
którymby w jakimkolwiekbądź zakątku” tego bolskiej. u sm 4 
iście męczeńskiego kraju nie znęcańo się Głośny psychiatrą ; Pr 
nad ludem, który chce wytrwać w * wierze | profesor akademii medycz gi w. Pełersbiirgu. 

à i i: i i i | => 4 
ojców. Naczelnicy powiatowi, żandarmi, po-|dr. Mierzejewski, obchoazt w tych dniach 
pi na wyścigi w myśl rządu starają się wy- jnbileusz B0-letniej_ pracy „Ralkowej i profe- 
tępić wszelkie ślady unii. Ognisko domowe |Sorskiej i je dupcześnie ñauwa , 
przestało być szanowane: Wśród nocy wdzie=| wanej katedry. z" 
rają się doń siepacze, budzą dzieci; prze:| = Qlbrzymie węgorze. ¿W Specyalneg 


pujacy telegram: „Jedynemu dziś z plejady 
natchnionych wieszczów , nieśmiertelnemu 
Jeremiemu synowską część i wdzięczność 
posyła krakowski „Związek literacki“. 

Krakowskie „Koło artystyczno-literackie* 
wysłało telegram gratulacyjny do Kornela 
Ujejskiego i postanowiło wystosować do 
niego adres, opatrzony podpisami wszy- 
stkich członków „Koła artystyczno-literac- 
kiego“. Ozdobną winietę do adresu wykona 
prezes Koła p. Juliusz Kossak. W d. 20 
bm. odbędzie się w lokalu Koła wieczór 
muzykalno-deklamacyjny połączony 4 odczy- 
tem o Ujejskim. 

Prezydent Krakowa p. Friedlein wysłał 
następujący telegram do Kornela Ujejskiego, 
„W siedmdziesiątą rocznicę żywota Twego, 
gorejącego jak święta ofiara na ołtarzu oj- 
czyzny, opiewanej przez Ciebie wśród bo- 
lesnych rozczarowań i zawodów, cudnemi 
dźwiękami naszego język , rada miasta 
Krakowa jako dawnej stolicy Polski, szle 
Ci wyrazy czci najgłębszej". 

Posady adjunktów sadowych opró- 
źnione są w sądach kolegialnych w Rzeszo- 
wie, Nowym-Sączu i Jaśle po jednej, w 
Tarnowie trzy, tudzież po jednej w sądach 
powiatowych w Biale, Kętach i Oświęcimie. 
Termin podań do 2. października. 

Kars leśnietwa w bolechowskiej szkole 
dla leśniczych ukończyli 380. sierpnia nastę- 
pujący uczniowie: a) z postępem bardzo do- 
brym: Wikt. Maź, Józ. Wabisch, Adam Tu- 
szyński, Aur. Wittemberski, Miecz. Kuryło- 
wicz, Aleks. Cerkiewicz, Tadeusz Bodakow- 
ski; b) z postępem dobrym: Stef. Głowacki, 
Teod. Grabowiński, Eug. Poluszyński. Tad. 
Piotrowski, Adolf Spanily; c) z postępem 
dostatecznym : Jul. Bockenheim, Gust, Lesseł, 
Baz. Jul. Krochmaluk, Emil Kozłowiecki. 

Z armii. Major Józef Nossek z 8. p. 
uł. został komendantem 42 dyw. bat. Kapi- 
tan inżynieryi Franc. Resch przydzielony zo- 
stał dv dyrekcyi inż. w Przemyślu. Poru- 
cznik Ign. Stetkiewicz z 1. bat. dyw. przy- 
dzielony do 8. p. fur. Oficyał rach. Franc. 
Albrecht przydzielony został do dyrekcji 
inż. w Przemyślu, a akcesista Karol Schwar- 
zenbrunner z Przemyśla przeniesiony do dyr. 
inż. w Budziejowicach. Do zakładu geogr. 
przydzielony podpor. Henryk Sehonhaber z 
56. pp. i Henryk Brilli z80 pp. Lekarzami 
asyst. w rezerwie zostali Fryd. Polack 57, 
pp., Szymon Hirsch 57. pp., Jan Perl 10. 
pp-, Dobrosław Brlie 12. p. uł., Izy d. Sad 
ger przy szpitalu garn. w Przemyślu, Wil- 
helm Geiger przy 5. p. huz. Starszym leka- 
rzem w stanie czynnym został Ant. Kry- 
plewski przy 14. pp. 

Miejska Radu zdrowia na posiedze- 
niu ostatniem przyjęła do wiadomości spra- 
wozdanie fizyka dr. Pawlikowskiego o po- 
myślnym stanie sanitarnym Lwowa. Zapo- 
wiedziano instrukcyę co do desinfekcyi. Bẹ- 
dzie to polski przekład broszury, wydanej 
przed trzema tygodniami przez naczelną Ra- 
dę zdrowia, Z zaleceniem rozsądnego uży- 
wania środków desinfekcyjnych, pomiędzy 
któremi mleko wapienne rzeczywiste oddaje 
usługi. Prez. Mochnacki zawiadomił, że 
Sprawa przeniesienia rakarza na piaszczyska 
janowskie jest w toku i wyraził nadzieję, 
jż władze wojskowe nie będą się temu 
sprzeciwiały. 

Przeniesienie zwłok Markiana Sza- 
szkiewicza, poety ruskiego i inicyatora lite- 
ratury narodowej w Galicyi, ma nastąpić 
z Kniaża, gdzie dotychczas spoczywają w 
grobowcu ob. Wasilewskich,, do Lwowa. 
Sprawą ta zajmował się na ostatniem po- 
siedzeniu wydział „Proświty*, przyczem dr. 


lono wybudować kościół na innem miejscu 


skłądki w całej gubernii to- 


Maryę Szumska, iż ta odniosła ciężkie uszko- 
dzenie cielesne, gdyż, jak skonstatowano na 
stacyi ratunkowej, w lewem. uchu pękła jej 
błona bębenkowa. Szumska przyszła do ro- 
boty w stanie pedpitym i to było powodent 
awantury. — Dorożkarz, Jan Terepata, ja- 
dac wezoraj po południu szybko i nieostro . 
żnie przez plao Goałuchowskich uszkodził 6 
letniego Salamona Berlstejna, któremu pier- 
wszej pomocy udzieliła stacya ratunkowa. 
Z Trembowit piszą nam ; Na pierwszą 
wiadomość o klęsce powodzi która nasz kraj 
dotknęla, zawiązał sjg w Trembowli skomi- 
tet pań, do którego należały pnie Berhardo- 
wa, Olpińska, Paszkowska, Praczyńska, Sche- 
ferowa, Tobiaszkowa, Wasilewska, Welloso- 
wa, i urządził na ten cel w lokalnościach 
kasyna tamtejszego raut w dniu 27. sięrpnia 
b. r. Komitet tychże pań nie szczędził sta- 
rań aby raut udał się pod każdym względem 
świetnie. Uproszeni amatorowie uprzyjemnia- 
li chwile licznie zgromadzonej + publjezności. 
Po mowie p. Wasilewskiego który w gorą- 
cych słowach podniósł eel zebrania: się, na- 
stępowały produkcye prawdziwie artystycznie: 
wykonane przez pania Wellesową, Kaniowską, 
pnę Wasilewską i pp. Winiarskiego i Wi-| 
tkowskiego. Bufet był przez panie komite- 
towe obficie zaopatrzony. Usiłowania pań 
osiągnęły pożądany skutek, bo -publiczność 
z Trembowli i okolicy, zawsze «chętna gdzie 
chodzi o otarcie łez bliźniemu, przybyła na 
ten raut nader licznie, tak, że przyniósł on 
czystego dochodu 118 zł. 27 ct. Nadto za- 
rządziło tamtejsze duchowieństwo” parafialne 
tego samego dnia w kościele” rz. kąt. pod- 
czas nabożeństwa składkę na tenże sam cel, 
która przyniosła 50 zł.. Powyższe kwoty zo- 
stały na ręce lwowskiego komitetu w. dnin 
31. sierpnia biednym powodzianom „przę- 
słane. ł (Twit) 
W Łopuszce Wielkiej iwo wa 
3 bm. uroczyste poświęcenie sklepiku chiwe- 
ścijańskiego i czytelni, które za.-staraniam 
hr. Scipiona założone zostały. Po odbytym 
akcie poświęcenia, przemówił ks. kanonik: 
lkiszewski do licznie zgromadzonega ludu, 
zachęcając go do pilnego uezęszezania do 
czytelni, a hr. Scipio wskazywał, że tylko 
pracą i oświatą dojdzie lud do dobrobytu. 
Pożar Bvżanki. Zeszłego tygodnia 
spłonął w Tatrach = pierwotny hotel „Ro- 
żanka* pod łomnicą w dolinie Zimuej wo- 
dy, założony w r. 1872 jako schronisko 
dla turystów, obeonie skłep z wyrobami 
tatrzańskiemi. Pożar powstał o północy. 
Cała dolina była” pod łuną. Z powodu braku, 
wedy i przyrządów do gaszenia, nią było 
o ratunku mowy, gdyż hotel stał wysoko 
ua zboczu gór, wśród dziewiczych lłasów.. 
Straty w towarach obliczają na kilka ty- 
sięey zł. Ogień miał być podłożony. Nad 
ranem przybył na zgliszcza „Rożanki* dr. 
Szilegyi, węgierski minister sprawiedliwośgi, 
oraz żandarmerya. 4 
Wykolejenie się pociągu. Pociąg 
osobowy, wychodzący rano +z Bielska do 
Wadowic, wykoleił się w drodze prawdopo- 
dobnie wskutek złamania się szyny. Wóz 
pakunkowy zdruzgotany, trzy przedziały 
wagonowe uszkodzone. Konduktor pocztowy, 
palacz t 7 podróżnych odniosło rany. 


Ruska czytelnia mileszczańska za- 
wiązała się w Stryju. Będzie to towarzystwo 
z charakterem nietylko kształcącym, ale i 
zapomogowym, przeznaczone dla mieszczan, 
zwłaszcza rzemieślników i rękodzielników. 

Wywóz dzieweząt. Dnia 8. b. m. 
przyaresztowała policya w Stanisławowie 
niejakiego Feiwla Hermanna, zamieszkałego | 


rodziny. Nietylko popi, ale każdy urzędnik |ture* znajdujemy szczegółowy opis. przeby- 
od gubernatora -do-pisarza i wójta gminy | wających w wodach południowo-afrykańskich, 
przywłaszcza sobie prawo rozprawiania o|olbrzymich węgormy, dochodzących do Toz- 
religii i szydzenia publicznie z katolicyzmu miarów * niezmiernych, «Dość powiedzieć, że 
i unii, deptanis.i plugawienia tego, co świę-| waga jednego wynosi niekiedy, przeszło pięć- 
tem jest dla ludu. Przytem translokują księ- | dziesiąt funtów: "Można widzieć czasami całe 


a kapłanów w sprawowanin|ki 


nia, zawieszają południowej. Są one.tak silnę i zręczne, 


jest wizytować pówiaty; w których są uni- 
ci. Wysyłki są na porządku dziśnnym, Wy 
syłają 2 granie Podlasia za byle co. Zło: 
dziej złapany na gorącym uczynku denun- 
cyuje unitę, że brał Ślub; że ochrzcił dzie= 


je natychmiast. zlom aia i 

Odurycie astronomiczne. Wydawa- 
nd przez Flainmariona ozasopismo. Astro- 
nomie donosi o ciekawem* odkrycia doko- 
nanem przez 


że być Pewny, że złodziejstwo „ujdzie muf Astronom ten na podstawie badań dasze 
bezkarnie, bo okazał wielką gorliwość jako | do przekonania, że pięć satelitów: Jowisza 


prawosławny. Donos zmazał ws; 


wykroczenia przeciw prawu. _ ‘| twardych” i płynnych, iecz są *rojamiu cie? 
¿W roku zeszłym we wrźeśiiiu żłapani|drobnych w rodzaju meteorytów, * Mształt 
złodzieja zadenuńcyowali Mikołaja Michal. |bowiem Każdego z tych: księżyców zmienia 
czyka, Andrzeja Iwaniuka, Pawła Hryciu- |się bezdstańhie, przybiera postać okrągłą, 
ka, Annę Michalukową, Doryą Saczykową | podłużną; ówałną, lub zwężeną 5w różnych 
nowskiego, gminy Olszanki, parafii Próche- meteorytów, 
nek ze wsi Próchenek i Katarzyhę  Bartó- 
Bzukową z Szydłówki, S. |- 
Według oskarzenią, złodziei, osoby wy- 
mienione popełniły, zbrodnią. ogromną, - wię- 
kszą naturalnie. w ocząch rządu, niż zło- 
qziejstwo lub.móxderstwo, mianowicie wpi- | Morza n 
sali się do, bragtwa Jezusowego i nie w] Wieści o cholerae- Estera Finger, tat 
własnym domy, pdwawiali różaniec Ząrzą-|37 licząca, żona zmarłego Łazarmi Fingers, 
dzono, ścisłą -rewizyę u Pawła Hryciuką zmarła wczoraj” 
i Jędrzeja Iwaniuką, Rewieya 'wyktyza śćta- | tatū Bonifratró 
szpe rzeczy, - Znaleziono u mich Książkę o Dnia 12. wizesma br. zśónórowały © 
bractwie Jezusowem, drukowaną w Galicyi. | eholerę : s > 3 a aia 
Pąweł tłumaczył się tem, że książeczkę tę, W, powiecie nadworzeńskim: w Delaty- 
dał mu ten właśnie, który go zadenuneyo |nie, Worochcie ad Mikuliczyń, 'Nadwórnie; 
wał, Jędrzej Iwaniuk zaś oświadczył, że ją] Pniowie i Zarzeezu po 1 osobie: w Kraśnie 
kupił na odpuście.. Była to prawda naj-|3 osoby, w Hwóździe 6 osób! — “W Boho- 
szczersza, ale nie zwrócono na to uwągi. rodczańach 1 osoba, w Czerniatynie (w pows 
Prawo orzeka, że podobne osoby są współ- | horoderńieckim) 2 osoby, w Rymanewie (w 
winowajcami, Nią ma ono IC PE T RY rannad) 4 t A Daty czu "w 
sowania na „Podlasiu. Gorliwość niże powiecie śniatyńskiim) l oeuba. | - 
ak, say pia pea |" WOIT a oda 
i 2:4 e.. 1 zdraj- Um - . 
bór = | Oce r gr PEŁ P 1|w Delatynie 2 SAET. w°Krasnie™ 1 "osoba, 


cy nietylko nie są karani, lecz ich zac ' wRr 
cają do zdrady. -. w Hwoździe 3 osoby, W Pniowie' i Zarzba 

n Unitów „wymienionych 1 i 15 paździer- |czu po 4. osobie, = W Krakowie 1 osoba. 
nika zawezwano na policyę, pisaną proto-| — W Rymanowie (w powiecie sanockim) 
kół, przyczem wobec kilku osób. obrządek | 5 osób, w Opryszowcach (w powcte' stanisła” 
grecko-unicki nazwano plugastwem, a jego wowskim), e Jasienicy (w powiecie  brzo- 
wyznawców sukin-synami. W czasie Bożego | zowskim) 1 w Ozerniatynie 
Narodzenia „wezwano unitów do powrotu |Morodenieckim po 1 osobie. 
i tam im, powiedziano, że na przedgtawie-|.., Nadto zaszły wypadki podejrsanej cho- 
nie warszawskiego jenęrał-gubernatera przez |roby w Woli Radłowikiej w (pow. brze- 
ministra spraw wewnętrznych skazani Zo- skim), iw 0% 
stali «Ra, trzyletnie wygnanie. t. myskim), 

Wygnańcy, znajdują się obecnie w gu- 

bernii chersońskiej, Rządowi widocznie za- 
łeży na tem, by podobne zsyłki odbywały 
się w.tajemnicy, „gdyż W świadectwie wy- ` y : 
danem unitom oliwy Za CO są Żarząd główny se gó zo pad 

y - 7 ' ie się | wowie dni 2/. «_ 0 go- 
zka woględem mie wydają im do mE Aae 6 ge paładnie wm poredzeń* Banka 

Jakób. Szymczak; wysiany. za różanięo Rolniczego ul. 3. Maja l. 2 I piętro. 
do warszawskiej gubernii, za wydanie kopii 


utworzone były z pierścieni ó 
otaczających * megdyś * Jowisz,*' Pikkering 
miiem%, że olbrzymia siła przyciągania tej 


jednej zbitej masy, wywołując w nich zja- 


niofza na ziemi.” * 60% | possi 


D g. 10. wieczorem w Szpi* 
p w Krakowie: © - 


(w “Powiecie 


Kłokowicach' (w powiecie prze: 


Ze stowarzyszeń. . 


Podpisano: Ochrymowicz. Z dzienn'ka policyjnego. Józef Ła- | wojny za jednego z naiwybitniejszych i naj- | - Obecnie j ściół już jnowany i 
„Związek hteracki* krakowski wystoso- |żnieki, dozorca robót betonowych, uderzył onefgtczniejszyolłejatiersłówa chyli się . Am E aE a. Pek 
wał do Kornela Ujejskiego onegdaj nastę- j wczoraj tak silnie ręką w twarz robotnicę a > zB : 


zupełuej.reatauracyj. W marci. r, b. pozwo* 


Się z „aajmo-l 


trząsają wszystkie kąty i porywają ojców | naukowem czasopiśmie. „Póchę, et Piggicul. 


„Klęski dziejo 
[O róku młody! Ty pełny skarbnicę * 
ży, wydają iście barbarzyńskie rozporządze= |ich- gromady nawet w wodach głydkich. Afry- a 


ich obowiązków, władza świecka mięsza się|że po złowieniu ich*w sieci. Nie. możną 80- 
do zarządu kościoła, biskupowi wzbronionem |bie z niemi poradzić,: rybacy. zabijają „więa | 


y Wiliama Pikkeringa w gór-; 
cko lub pogrzebał zmarłego bez”popa * Mo-| skiem obserwatoryum w Arequipie w. Peru,, 


zelkie jego|nie stanowi masy stałej, « złożenej+-ę ciał. 


w gubernii siedleckiej, powiatu kongtanty- | miejscach. Przypuściwazy, *że' księżyce ta 


płanety nie pozwoliła: metsorytom utworzyć. 


Wiska * podobne * do «przypływu i -odpływu| 


7 


-.Sztuki piękne. 


Repertoar teatralny. W teażrze. hr, 
Skarbka: Dziś we czwartek „Dziecko szezę- 
ścia“ operetka w 8 aktach, słowa Hugona 
Wittman'a i Juljusza Bauer'a, muzyka Karo- 
ʻa Milliekera. Piąty gościnny 'wysęp pani 
Adolfiny Zimajer, artystki teattów warszaw- 
skich. Jutrow piątek po raz pierwszy „Świe- 
że powietrze“, obrazek sceniczuy w 3 aktach 
Stanisława Rossowskiego. *- : 

* (m) Frita hrrisler, znakomity 
skrzypek; Wiedeńczyk, który: mimo, że do- 
piero 18 lat Hozy, ż wielkiem powodzeniem 
koncertował w większych miastach Europy 
i Ameryki — między innemi występował | 
także" ws Krakowie, gdzie odrazn  pozyakał 
sympatyę publiczności i krytyki — uda się 
w ciągu jesieni w podróż artystyczną i wy- 
stąpi z koncertami w. znaczniejszych miastach 
Galicji i Bakówiny, pyr 

* Kalendarz powszechny. Nakła- 
dem Winiarza wyszedł już czterdziesty pią- 
ty rocznik tego wydawnictwa na r. 1894, 


ak 


m chociaż to-hylko kslendąrz, to jądąak go- 


dzien uwągi tem większej, że pod skromną 
łupiną -kryje słodki i „wspaniały owoc. 
Część literacka tego kalendarza, jak wyso- 


kiej, musi być „wartośsi, pozna każdy 2,58: 


mego zestawienią nazwisk | KÓW amie- 
szezonych «tam wierszy, em i FRSch A 
szkiców. 4.,nazwisk w,całym kraja znanych i 
świetnieją tam : Platona Kogżeckiego, Hen- 
tyka Sienkiewicza,  Winegptegu Kosiakiewi- 
caa, Ely...ego, Włodzimierza ŹZagórękiego, 
r-Ota, Teofila . Lenartowicza, | iktotyna 
Sardou i»wielu.inpych. «Między wszyałkimi 
prym- wiodą,.dwa wiersze. Pierwszy p. t- 
„Na rek nowy* jest pióra p. Władysława 
tagas ww: pa 


W chwili” Bar król stufótitę-Tocinh , 
ej oblał łez zdrojmi“ * * 


„Otwiórasz pociech przed: nami" 


è Jakoś nie » błogosławił ! w pierwsze dni 


[twych rano ` 


Waniósł się w niebo katafalk i naród w 


è; +0 anena [żałobie 
Łkał va swoją Lirenką ią cna, 


Dziewięć dziesiąty trzęcie raki, - 


YE > > $ tamże przy ulicy Zosina Wola, który wraz B da: [drzewa 

4 a komunikował, że udało mu Pay, Ja A o Ą roku dawał lv rubli, lec 3 á | D 
04 OE oga poety (imanie w r. |7 żoną swoją trudni? się pośredniczeniem w sA «że nie mogą tego ha A __ Zmarli. „| oceanów lunęły potópu szarugi, 

się 3 a chczas nikomu nieznaną. Wydział wywożeniu dziewcząt na wschód. ' pieniądze. ý | ds 4 «| i M” okół ohugtęą moca. Dziewica powiewa j 
1843) doty | jedynej fotografii Bpo- Ze sportu. We wtorkowym dniu wie-| ,«7% Próchenek z e < śl Modest Goetzendorf Grabowski, najstarsz i 

uchwalił wedłag tej Jeay l powadu :giągłego prze- |4 ostatni z starszej generacyi rodu Grabo skie 


dońskich wyścigów jesiennych w pierwszym 
biegu zwyciężyła „Otero“ p Szindlera, bijąc 
12 współzawodników. Drugą w biegu tym 
była „Schneegans” p. Scazighiny. Za zwy- 
cięstwo „Otero“ płacił totālizatet t50 złr. 
za 5 złr. W tym samym dniu w biegu trze- 
cią zwyciężczynią była „Panama* że stajni 
chorzelowskiej, i i 
Szkoła dla urzędników sądowych: 
Minister sprawiedliwości polecił zastępcy 
prokuratora dr. @rossowi, by we Wiedniu 
począwszy od jesieni rozpoczął  kursa dla. 
młodszych urzędników sądowych. Kursa ma- 
ją trwać 4 miesiące, a jako podręcznik ma 
być używaną książka: „Podręcznik dla sę- 
dziów śledczych“, napisana przez: Grossa. 
Straszne i dziwne. Burza, jaka prze- 
ciągała w dniu 17. sierpnia br. nad guber- 
nią lubelską, spowodowała dwadzieścia jeden 
wypadków śmierci od piorunu: w powiecie 
hrabieszowskim zabici zostali; rządca ma- 
jątku Moroczynia Mieczysław » Konarski. „i 
wyrobnik Wincenty Studziński, mieszkauka | 74 gnehowna, ani*prawo ślubów=takich nie 
ge Wojsławice Maryanna Ą a ŁAŁ uznaje za legalne. 3 I 
litów. rme- e niyerða PE a: W gubernii pe ję s ym nie 
Festyn Sokoła. Ohoć dni ber o a Olejniuko-| wielu: Niektórzy w początkać „ osiedlenis się = ch 
choć i eo chłodno nieud Aa Sake: a " z) lainiak, liai B Mim po 186% r. doszli de 'znaczniejszej fortuny. s i ję Pir" dołowi 10 złr., „Urzędnicy 
hi TEOR e seiraainkowa ij. Miotani- ili się majątku na spredaży okowity. | *a87 Chorych 8 złr, 20 ot, Markiewicz 20 
urządza festyn na górze zamkowej dnia 1% w Janowie czteroletni chłopięs Stani Dorobiil sig ma kich bernia tobolska |247- ks. Hickiewie W; t 
września b. r. Nie wina to Sokołów, lecz E wed, w powiecie janowskim : Michał Posiedzicieli ziemskich gu hei Ę w a Po ai z 10 zry Tovarna 
aury zagniewanej na festynowców. Bogaty. Z zę Zdzi ; dwiga Bał-|nie posiada wcale, Grunta 'należą do skar- ajemneg edytu 27-głr. 50 ct., Bank 
program jaki w swoim czasie Sokoły oga. ean t Bodiiazowa, w powiecie toniaszow- |bu, któcy je oddajć na czynsz. aaa | rony 29 ri 28 złe, SeN, 26 ałr 
sili powinien zwabić wielu uczestników na Antoni arnie, Szczncka i ośmioletni chłopiec] Polacy zajmują SIę drobnym, handlem, 
zamek. Muzyka wojskowa pod kierownictwem | chłopiec tydz? rek Piaseczny, trzynastoletni | pracują W fabrykach sukna i gorżelniach, 
sympatycznego kapelmistrza Rolla, loterya tnastoletnia Say niewski z Rzeplina, pię- | uprawiają ziemię, zarządzają interesami bo- 
cayna Anastazya Bodejczu- | gatszych kupców, służą jako subjekci. zaj- 


śladowania umknął do Ameryki Filip Szym- 
czak, a wkrótce w ślad za nim umknął 
także do Ameryki Jędrzej. Jaszczuk. 


W gubernii Toboiskiej jest Pola 
ków wedle wiadomości miejscowego staty- 
tycznego komitetn, 6914 obojej płci. Roz- 
Prószeni s% on} ha cłym obszarzey w ka- 
żdej prawie wiosce spotykamy po dwie lub 
kilka rodzin polskich. . Wiosek wyłącznie 
polskich nie ma. Obecnie dopiero formują 
się dwie takie'wioski; jedna w okręgu tar- 
skim, druga w tinkalińskim. Obie s4 w zna- 
oznej odległości od '*Tobolska, mianowicie 
Jedna 500 wiorst, ~ druga“ 600 wiorst.. Dla 
objazdu parafii nie wystarcza roku. * Niektó+ 
bei od EN K "księdza po lat żywszy lat 88, w Krąkowie wozoraj. 
ilkanaście. Dzieci chrzóżą sami z wody, u= :* na rzecz dotkni 
marłych grzebią na om esta dGK pruwoBła- | ° « Datki na rzecz dotknięty ch klę- 
wych. Między Polakami weszły w zwyczaj|skę. powodzi przyjmują: Komitet 
= zwane sybirskie aib yai ji m spe obywatełskt zł prezydyum magi- 
Zależą one na tem, 20 młodzi za” wiedzą 4 0 ai z E e 
te zamieszkują wspólnie; ale ani wła- stratu wowa, poszczególni 


a: gźłązi „dziembowskię,, w Poznaniu. Wraz z nim 
not z owu jeden z zc godnych weteranów" Z T. 
1631. Śp. Medest, wprost z ławy szk Inej podąży 
do szerógów narodowych. Ranny w jednej z Be] 
wszych potyczek, uszedł do Warszawy. psiadłszy. 
z powrotem w Poznaniu puświę iłsię głównie roz- 
maitym po skim instytucyom dobroczynnym, któ- 
ry h przez długie lata niezmordowanym był pra- 
cownikiem. Umarł w r. 82. życia.  -. w. : 
ŚWoanna Neusteinowa w: Trembowli, żona 
tamtejszego lekarza miejskiege Przy boku męża 
brata ; dział w powstaniu w r. 1863, będąc po- 
mocną, mężowi przy leczeniu rannych. 2 tę 
- Hieropim Abramowicz, ofiger 1. pułku Ša- 
kusów z 1831 T. z korpus inżynierył, inży 
w szkole dróg - mostów w Paryżu, "ażof sztnbn 
głównego pod jensrałem Wysoskim w rokn 1848 
a 1849-w kampan i węgier kiej, podpułkownik w 
sztabie główayiń armii tureckiej.w r. 1854, prze. 


„Proświty*, która bę- 


dzie poświęconą jego pamięci Ww 50. roczni- 


cę jego zgonu. a tal 
Strejk murarzy we Lwowie zosia 
zakończony ugodą między DSWE R 
aajstrami. Robotnicy przyjęli warunki maj 
Świ podane © przez nas onegdaj, a maj- 
A zgodzili się na to jedno ph 
zienna ma trwać nie10/, godzin 

Mle tylko godzin dziesięć. i 
1000 Res: Bacia zebrało się około 
stencyj komi; | WYTuszyli z ratusza w aSy- 
śli tabicę ezeras Policyjnego, Na czele nie- 
10-godzinnego gu * Dapisem: „Zwycięstwo 
kumi AARI dnia Pracy r 1888" e. ór 
miestaietwem alt Nd a. 
Wani r na- 
= Cześć n 3 ai. Ateykrotny okrzyk 
lego pociągnęli otem wlicą C 74M 
ryacki do policyi, Przez plag Halik 4 Me 


gdzie 
nastąpiła o- 


Wacya, a następnie się r 

wszyscy stanęli do roboty, Dziś zrana 
W niedzielę odbędzie się 

msza dziękczynna w kościele 00. perem 
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"Ostatni z wieszczów, długo żyje nam 


Praca l... 


członkąwie tegoż komitetu i redak-| 


- Razem wpłynęło dotąd 15.338 zł. 4'/a © 


A jednak my z otuchą i wierzący w Pant, 
Do niego wznosim kielieh łez. lechickiol ` 


aui a wer ; „ziemi : 
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I witamy cię, dziewięć daii | irwan E 
Roku, wielka asee Baclawic.rocznico | 

My” beleśnej przeszłości zamkniem. z tobą 
nn. waze m E 
y f 


"u 4 Dp 
Nowe słońce" nie zaszłoy lente. zargo j 
gar [świecą. 
Jak tam lico wystawyujaż ieh blask, orłaca! 
Jak tam ruskie *z polskiemi jednoczy ra- 
i 1 .. miona f 
Przyszłości, imię woje: jedność, 
M [praca ! 
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Z męrtwęm praca i jedność, m;a niewola 
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na*ułatwienia, jakió przyznane sa pre” 
nnmefatorom (dz, Nar. co dd prze m 
płaty na tygodnik satyryczno-pplityczny 


dw m. +36 4 
woZORSA IG M 
Cena prenumeracyjna „Szczutka* wy- 

nosząca $ zł, półrocznie — dla prenu- 


meratorów Gas. Nar. obniżona jest dd 
2 zł d 
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Dziewięć dziesiąty trzęci roku, Pin Bóg 
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Ptasząt gajom nie stało, kurczy się liść 


Ubocinż w mniej nie Mà staiowych*koncerzy, ŚW 
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i u -* © 
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Ostatnie wiadomości. 

Ministrem wojny zostanie mianowa- 
ny zaraz po węgierskich manewrach ko- 
mendant krakowskiego korpusu br. 
Kriechammer. miejsce jego ZRS ZAJMIE 
komendant  koszyckiego korpusu hr. 
Uexküll- Gyllenband. 


Z Łodzi wydalono około 200 toeni 
ków j majstrów, ponieważ nie złożyli 
egzaminu ze znajomości języka polskie- 
go lub rosyjskiego. 


Generał Miribel jeden z najzdolniej- 
Szych ofeerów francuskich, uważany we 
Francyi za równego Multkemu umarł 
wczoraj. 

Gen. Saussier, gubernator wojskowy 
Paryża, zwołał ustanowioną na ten cel 
komisyę dla obmyślenia sposobu przy” 
jęcia oficerów rosyjskiej marynarki. 

Dilo donosi, że „poważne koło Ru- 
sinów podniosło kandydaturę pP- Bazy” 


lego Nahirnego (inżyniera) na posła sej- 
gO. 


hłope Rusiu 
o an. 
z chh ; Matur, 

zyi* innej rady, jak 
wiec Związku chłopskiego 
Jarosławiu d. 17. bm. przybyło jak 
jwięcej chłopów i inteligencyi ruskiej, 
tórzyby tam postawili od siebie  wa- 
Tunki wa wypadek wyboru chłopa Ma- 
zura, mianowicie, ażeby wybrany poseł 


skiego, przez posłów ruskich w Radzie 
aNStWA podnoszone. „Ten warunek — 
dodaje Dito — koniecznie trzeba prze- 
glać aranżerom Wiecn I postawić go na 
jiecu, bodajby tylko dla dowiedzenia 
ię, jak „ię włościanie mazurscy, 8 wzglę- 
dnie ich kavdydaci zapatrują na sprawę 


AE swoim popierał potrzeby narodu 


| ruską i jej rozwój w Austryi.“ 
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Przytema — REY niebywała — Dito 
Przyznaje poprzednieinu posłowi z tego 
ekręgy, óp: Br. Wład. Koali, 
że włościanie go kochali, bo był dla 
nich sprawiedliwym. 


z 


—— —— E 
| Dzytywany przez cesarza półurzędo- 
wy Fremdenblaiź pisze: „Dziwnie kręt 
Poglądy na wypadki podczas pobytu ce- 
sarza w Gxlieyi, spotykamy w pismach 
ruski'h i młodoczeskich. Wyprowadzają 
onp wniosek, że usilne upomnienia mo- 
narchy do zachowywaniu i pielęgnowa- 
Dia miru wewnętrznego, który juścić 
dzielnym jest żywiołem siły monarchii, 
sto A Biezawodnie w związku z przewi 
st M, że sila ta już wkrótce wy 

widna będzie na próbę. W nispojęty 
sposób pewien dziennik ruski powołuje 
Sie Z tem swojęm zapatrywaniem tukże 
Ra Fremdenblatt; utrzymują że W na- 
szych szpaltach vamalazł wyrazy, które 
na taką ewentualność wskazują. Nie poj- 
mujemy zgoła, jak przyszedł ów dzien- 
nik do takiego fundumentalnego  bała- 
mucłwa. do którego najmniejszej nawet 
podstawy nie było, Mir wewnętrzny jest 
czemś tak pożadanem, i ustanie sporów 
narodowościowych, paraliżujących przez 
kilka dziesięcioleci życie publiczne, mu- 
Si monarsze tak leżeć na sercu, Że do- 
prawdy nie potrzeba gdzieś daleko iga- 
niać się zm objaśnieniami do wyrzeczo- 
nych w tym duchu ojcowskich wyrazów 
monarchy, Nałóg borby mógł chyba z 
tegó | OWego zamącić zrozumienie tej 
tak prostej 1 namacalnej rzeczy.“ 


Bs, — ; 
Hr. Taaffe wrócił 74m mohn 
gdzie pobyt mógł:być dla + rysa a 
i do „Wiednia, go niebez 
 ABCZEJ M Z ZE 
sayade Eżtrapowe minister oświaty 
wniesiaą LA pujbliższej sesyi Rady pań- 
stas zedłożenie, dotyczące ustanowię- 
ju dożywotnich inspektorów szkolnych, 
który to projekt za poprzedniej sesyi zo- 
stat skutkiem wrogiej mu większości ów- 
'czesnej, ad acta złożóny. 


— 


Z okazyi imienin carskich mianowani 
zostali; naczelnik= sztabu warszawski- go 
Puzyrowski i warszawski intendent okrę- 
gowy Runow, jenerał-lejtnantami, pulko- 
wnik Karandiejew jenerał-mujorem, Za 
rządzejący kancrlaryą warszawskiego Je- 
nerał gubernatora Bożowski tajnym rad- 
cą; prezydent Warszawy Bibikow otrzy- 
mał order Włodzimierza 3 klasy. 


Żadne karesy rosyjskie, żadne jubla 
kronsztadzko-tulońskie nie osłodzą Francu- 
zom bołeści po stracie jen. Miribela, Był 
on monatchistą, a zjednał sobie zaufanie re- 
publiki bez granic. Upatrywano w nim 

izyszłego wodza w razie wojny. Miribel 
niedawno mówił, że celu życia dopiął, bo 
ufortyfikował granicę wschodnią. „Teraz zaj- 
mował się ufortyfikowaniem granicy wscho- 
dnio-południowej. f pe 

Wiceszef jlnego sztabu, jenerał Renouard 
eświadczył: „Załobna ta wiadomość komple- 
śnie mas spiorunowała. Francya traci jedne- 
"go ze swoich najznakomitszych mężów. Do- 
konane przez niego roboty mają doniosłość 
niesłychaną, 1 zyskał sobie niemi daleko 
większe prawo do wdzięczności i podziwu 
ojczyzny, niż ogół sądzi. Był to maż rzad- 
kiej rozległości i bystrości poglądów śię” 
zrównanej jasności ducha, niepojęfej sily do 
pracy. 


Równocześnie dowiaduje się Francyą z Fij- 
gara, że Korneliusz Hertz ma się wcale i 
brze. Mieszka ciągle w Bornemouth (w An 
glii), ale codzień wychodzi z domu za in- 


ELZECIR= 
wypadaniu włosów i łysinie. 


teresami, i w ciągłej pozostaje koresponden- 
cyi z Chabertem, swoim bankierem w Pa- 
ryżu. Zewsząd się pytaja, jakim to sposo- 
bem zdołał dwóch takich lekarzy, jak Char- 
Got i Brouardel, którzy go z polecenia rzą- 
du francuzkiego rewidowali, oszukać eo do 
sianu swego zdrowia (p''edstawi* się im 
jako nieuleczalnie chory i prawie dogorywa- 
jacy). Jak słychać, posiada Hertz środek, 
zapomocą którego może na każde zawoła- 
nie udać ciężko chorego. 


Ks. Piotr Karadżordżewicz oświadcza 
publicznie, iż wspó!pracownikowi bel- 
gradzkiego Videla wcale nie oświadczył, 
jakoby postanowił usunąć się od polityki, 
zkąd powstała pogłoska, jakoby zrzekł 
się wszystkich swoich politycznych (t. ]- 
do tronu serbskiego), 


| „MGTOSZYWOW NEJ 
Częściowe zaprowadzenie 


Sanu wyjątkowego W Czochach. 


Lwów d. 14. września. 


Wczoraj podaliśmy rozporządzenia 
rządu zawieszające częściowo prawa 
swobody przyznane konstytucyą i wy- 
mienili$my w sprawie tej swoje 
trywania. Dziś pozostaje nam dodać 
kilka uwag o praktycznem znaczeniu 
wspomnianych rozporządzeń rządu i 
podać komentarz urzędowej Prager Zig. 

Praktyczne znaczenie częśolowego 
zawieszenia konstytucy! w Pradze „A 
okolicy jest to, ze ograniczone zostają 
prawa swobody prasy, stowarzy- 
szania się i zgromadzeń, zaw jie- 
szenie sądów przysięgłych, a 
natomiast władzy volitycznej i policyi 
zostają przyznane szerokie prerogatywy. 

I tak co do prasy nabywają wla- 
dze polityczne prawo: a) zabronić wy- 
dawania lub rozszerzania dzienników, 
broszur i innych druków, wydać zakaz 
przesyłania ich pocztą 1 wstrzymać 
wykonywanie przedsiębiorstw, które 
przez odbijanie lub sprzedaż literackich 
lub artystycznych dzieł zagrażają spo- 
kojowi publicznemu, b) oznaczyć termin 
do. przedkładania policyi 1 prokurato- 
ryi obowiązkowych egzemplarzy aż na 
3 godziny przy Pre peryodcznych, 
a przy innych rukach aż na dni 8 
przed ich wydaniem. 

Z prawa tego skorzystały też wła- 
dze polityczne w Pradze i okolicy bez- 
zwłucznie. Jak donosi bowiem dzisiej. 
szy telegram, organ młodoczeski dr. 
Gregrów Narodni Listy otrzymały roz- 
każ przedkładania egzemplarzy 
do cenzury na trzy godziny 

rsed ich wydaniem, przez co 
służba informacyjna stała się prawie 
niemożliwą. a nie wykluczoną jest rze- 
oz% że niebawem wydawnictwo to zo- 
stanie nawet zawieszone, i dziś już wy- 
dawcy przygotowują się do kontynuo- 
wania go w mieście prowincyonalnem, 
w razie zaś rozciągnięcia ustaw wyjąt- 
kowych na całe Czechy, w Wiedniu 
Organ realistów Czas i antysemicki 
organ Deutsche  Volkslute otrzymały 
podobny rozkaz jak Narodni Listy -- 
tygodniki zas Neodwislost, Pokrokove, 
Nove proudy, Czasopis czeskeho studen- 
stwa wprost zawieszono, 

Co do zgromadzeń i stowa- 
rzyszania się to na podstawie za- 
rządzenia ustaw wyjątkowych przestaje 
obowiązywać ustawa z 15. listopada 
1867 a natomiast: a) stowarzyszeniom 
i fillom stowarzyszeń, mogą władze 
polityczne zabronić dalszej działalności 
a w szczegółności odbywania zgroma- 
dzeń, lub zezwolenie na dalszą ich 
dz'ałalność i odbywanie zgromadzeń 
uczynić zawisłem od pewnych szcze- 
gólnych warunków, b) zgromadzenia 
nie mogą się odbywać wcale, a zgro- 
liadzenią i pochody, (zgromadzenia wy- 
= p] abliczne zabawy, pochody we- 
odbywąć STzYiuki, procesye, pogrzeby) 
niem wag MOGĄ tylko za zezwole- 

adz 2 A 

Z prawa tł itycznej. + 

ten użytek, Pa rząd zrobił w Pradze 


Czech i okolicy, dotknięty „M. „Stolicy 


zarządzeniem, roz wiązał JJA%kowem 

Zarazem, jak juź wyżej wa R 
liśmy, częściowe to zawieszenie ne 
tucyi pociąga za sobą zawieszenję 
na ten czas sądów przysięgłych, npo. 
ważnia władzę policyjną i karną do 
wydawania ograniczeń policyjnych a) 
co do nabywania, wyrobu, sprzedaży, 
posiadania i noszenia broni i amunicyi, 
b) co do paszportów i meldunków, c) 
co do ząchowania się w miejscach pu- 
blicznych i zgromadzania tłumów, d) 
co do demonstracyj i używania odznak 

W końcu podajemy uwagi do po- 
wyższego zarządzenia wyjątkowego, ja- 
kie ogłosiła nrzędowa Prager Ztg. 

Urzędowa Prager Złą, w ten sposób 
usprawiedliwia wyjątkowe zarządzenia 
rządu: Pewna frakcya, bezwzględnie 
działająca (młodoczeska), nie kryje się 
z zamiarem  podsycania wzburzenia 
wśród ludności do ostatecznych granie. 
Bez względu na przyszłość ludu roz- 
niecane bywają namiętności, wywiera 
się niewysłowiony terroryzm, odbywa 
się podburząnie przeciw indywiduom, 
stanom i narodowościom, w którem to 
działaniu szuka się pomocy niespokoj- 
nych żywiołów i innych stronnictw. 
Mało co brakuje, aby mowiono 0 
zbuntowaniu się przeciw 
władzy. Wśród ludności, wiernej 1 
przywiązanej do domu cesarskiego 1 
Szczerze mu oddanej, znachodzą się 
jednostki, które nie powstrzy mu 
JĄ się nawet wobec majesta- 
—. 


GAZETA NARODOWĄ z Piątku dnia 15. Września. 


tu monarchy. Natnralnem następ- 
stwem tego są: ustawicznie powtarza- 
jące się zaburzenia publicznego spokoju 
1 porządku, zagrożenie bezpieczeństwa 
osób i mienia, lekceważenie powagi 
władz, znieważanie odznak zwierzchni- 
czej władzy państwowej. Zwykła środki 
władzy rządowej nie wystarczają już 
więcej, aby skutecznie wystąpić można 
przeciw bezwzględnemu i niesumienne- 
mu podburzaniu namiętności łatwowier- 
nych tłumów. W usługach usiłowań 
tego rodzaju pozostaje w dalszej ken- 
sekwencyj skrajny kierunek prasy 
stołecznej. Konfiskata dzienników 
nie może przeszkodzić rozszerzaniy zna- 
cznej części odnośnych nakładów. — 
Ustawa o stowarzyszeniao 
i zgromadzeniach nie daje 
możności skutecznego powstrzy- 
mania ani z góry obmyślanych nad- 
użyć dotyczącego prawa, ani z pla- 
nem szerzonego naigrawania się z po- 
wagi władz rządowych. 

Warunkiem swobód udzielonych o- 
wemi ustawami, jest poszanowanie un- 
rządzeń państwowych i lojalny współ- 
udział osobistości stojących na czele 
Społeczeństwa w a aa obowiąz- 
ków przyjętych wobec państwa. Tam, 
gdzie przebieg każdego liezniejszego 

ręmiadzenia, przybiera wyraz nieza- 


dowolenia stronnictwa terorystyczne-. 


go i gdzie na“ każdem takiem zgro- 
madzeniu ma miejsce podburzanie do 
niepokoi, wyszydzunie reprezentantów 
rządu i przeszkadzanie w ściganiu 
winnych, a pewna część prasy temu 
wszystkiemu przyklaskuje tak dalece, 
że taki przykład znajduje naśladow- 
ców na ulicy, tam wobec naturalnyć 

następstw, takiego systematycznego 
oporu wskazanem jest zapro- 


pobieżenia niepokojom jeszcze rozle- 
glejszym. 

Podobnie wyraża się Deutsche Ztg. 
ale zarazem pyta: czy krok ten rządu 
wywrze skutek. Zewnętrzne pojawy 
organizmów politycznych, które za- 


wnętrznej pacyfikacyi to się jednak 
uie przyczyni. Dopóki się skutek 
zwalcza a przyczynę nadal pozosta- 


tuowaniu się ławy przysięgłych, w 


3 


Akcye bank'w: ansir. węgiersk. na %W)' zł 
anglo-austr. 15025, Linłerbinxa 24690 


imieniu oskarżonych Septimin, że dla Tluionkanku 25150 bukow Zakład kredyt. ziem. 


oskarzonych jest rzeczą obojętną kto 
będzie ich sądził. Proces to polityczny, 
w którym Węgrzy mają wyrokować 
we własnej swej sprawie. 


zostały im nadesłane z po za redak- | kraj. z r. 1394 


cyi. Prokurator wskuzał na to, że 
Tribuna traktuje jako formalny 


Oskarżeni | dyty węg 416 
cehorowały, można stłumić; ale do we- zeznają, że inkryminowane artykuły Nea 7 Gal. propina:vjne 


sport | Gal. Tow. kred. ziem. 9850, 4!/, 


za 200 zł. 136-— cezesk. Banku oskont ma 209 zł 
595, galie. Banku hypot. za 200 zł. 330, galie. 
bauku dla handlu i przemysłu zs %0 
chorw.-słow. Banku kraj. hynot 11650 Żiwno- 
stenska banka Hx 00. Kredyty austr 34125 Kre- 
5. 


i f 96 50 
gk; buk indemn. 000:w), gal 
Listy znstawue 5 pr. Gal. Banku 


ow. propin. 


ot. 
110-00, Gal. Zakł. kred. ziem. w Krakowie 101-00 


pr. Bauku kra- 


wia, niepodobna spodziewać się wy- | podburzanie jednej narodowości prze- |jowego 10050, bukow. Zakład krad. ziem. 101-50 


zdrowienia. 
Konserwatywny Vaterland ubolewa, 


że rząd był zmuszony chwycić się 


h|tego kroku, gdyż zostaną nim dotknię- 


ci także ludzie spokojni i porządek 
labiący. I kończy godnym uwagi 
zwrotem: „Położenie w Czechach fa- 
talnieby się pogorszyło, gdyby obok 
stłumiania wykroczeń młodoczeskich, 
pozostawiono wolne pole ekscesom i 
prowokacyom z drugiej strony“ (tj. ze 
strony Niemców). 

Pisma półurzędowe Frmdbltt i Nowa 
Presse rekapitulują wszystkie okresy 
postępowania i działalności stronni- 
chwa młodoczeskiego, aby dowieść, że 
rząd był do tego kroku takiem postę- 
powaniem zmuszony. 

Tagblatt Szepsa donosi, że uchwała 
co do obwołania stanu wyjątkowego 
w Czechach powziętą została przez 
ministerstwo jeszcze d. 22. sierpnia 


|(po demonstracyach w wilię urodzin 


cesarskich). 
Berlin d. 14. września. Nationalztg. 


wadzić dozwolone wustawie|wita zaprowadzenie stanu wyjątkowe- 


ograniczenia owych swobód, 
aby zapobiedz konieczności użycia 0- 
strzejszych środków celem utrzymania 
porządku. Władze bezpieczeństwa mu- 
szą poskromić usiłowania, które mo- 
ga prowadzić do zaburzeń. Aby wła- 
zom umożebnić skuteczne wykona- 
nie tego zadania w Pradze i jej oko- 
licy, .« skąd ruch cały prowadzono 1 
gdzie skutki agitacyi wyraźnie się U- 
Jawniły, wydano wyjątkowe rozporzą- 
dzenia. 

Artykuł kończy się wyrażeniem na- 
dziei, że część ludności szanująca U- 
stawę i wszyscy, którzy dotychczas 
nie wiedzieli, dokąd prowadzi niesu- 
mienna agitacya, wspierać będą usiło- 
wania władz, zmierzające do powstrzy- 
mania dalszych podjudzań i podburzań. 


Telegramy „Gaz. Nar“. 

_ Praga d. 14 rzenia. Zaprowa- 
dzenie stanu wyjątkowego opubliko- 
wanem zostaje afiszami po rogach ulic. 
Mimo licznych zarządzeń przeciw pi- 
smom i stowarzyszeniom miodocze- 
skim nigdzie porządek nie został za- 
kłócony. 

Wiedeń d. 14. września. Opowia- 
dają, że minister prezydent  Taaffe 
zdecydował się zaraz po demonstra- 
cyach antidynastycznych w Prądze (z 
okazyi urodzin cesarza) zarządzić tam- 
że częściowe zawieszenie konstytucyi. 
Cesarz podpisał reskrypt zezwalający, 
kazał jednak, aby nie zrobiono z nie- 
go użytku inaczej, chyba w razie no- 
wych demonstracyj i zaburzeń. 

Wiedeń d. 14. września. Na wypa- 
dek, gdyby Rada państwa nie zatwier- 
dziła zarządzeń wyjątkowych — co ato- 
li jest prawie nieprawdopodobne — zo- 
siałaby rozwiązuną, 

Praga d. 14. września. Wczoraj 
wieczór odbyła się narada mężów zau- 
fania stronniotwa staroczeskiego. Jak 
słychać, posłowie staroczescy zamie- 
rzają usunąć się z życia politycznego. 

Główny organ staroczeski Hlas Na- 


"|roda uderza gwałtownie na młodocze- 


chów za ich nieokiełznany szowiniam, 
który sprowadził na gdy 4 DA 
jątkowy. Także staroczeskie, moraw- 
skie i feudalne organa nie krytykują 
rozporządzenia i winią tylko ok 
czechów. 

Berno d 14 września. Według Mo- 
ravskiej Orlicy zamierzają Narodni pi- 
*ły przenieść się do Berna w razie, 
gdyby im czyniono trudności w Pradze. 
= wn d. 14. września. W tutej- 
ge dobrze informowanych kołach 
szychać, ż» wkrótce namiestnikiem 
Uzech na miejsce hr. Thnna miano- 
wany zostanie pewien Jenerał, którego 
nazwisko naturalnie trzymane: je ad 
głębokiej tajemnicy. „dl 

Wiedeń d. 14. wrz 
niki tutejsze nie ukrywa 
dości z zaprowadzenia s 
wego, i całą winę zwal 
czechów. Był to jedy 
odwiedzenia Czechów 

Nowa Presse kor L 
bnośei do ude ak WBK 

; rzenia ne sytem Taaffe- 
go 1 na szlachtę czeską, Zaprowadze- 
nie zaś stanu wyjątkowego pochwała 
przypuszczając, że rząd adé 
stę na ten krok, Przekonąwszy się, że 
jest koniecznym do utrzymania gd 
gi i władzy rządowej, tudzież Rii ZA” 


esnia. Dzien- 
ią swojej ra- 
tanu wyjątko- 
ają na młodo- 
ny środek do 
od radykalizmu. 


go w Czeohach z zapałem, pisząc, że 
wyjdzie to na korzyść Niemców, na- 
tomiast wolnomyślna Voss. Ztg. kryty- 
kuje rozporządzenie to i całe rządy 
Taaffego w sposób, niedający się po- 
wtórzyć. 


JI (jazd prawników i ekonomistów polskich. 


Poznań d. 13. września. 


Wczoraj przedpołudniem odbywały 
się posiedzenia poszczególnych sekcyj. 

Sekcya prawnicza uchwaliła rezolu- 
cyę Kasparka domagającą się, aby wiel- 
kopolscy prawnicy zorganizowali się i 
założyli faohowy organ w Poznaniu, 
poczem adwokat przysięgły z Siedlec 
referował o spolszezenin nazwisk żydów 
w Królestwie polskiem. — Sekcya dla 
spraw emigracyjnych obradowała w tym 
czasie nad kwestyą wychodźtwa. Dys- 
kusya, którą podamy następnie w stre- 
szczenia obszerniejszem, była prawdzi- 
wie cenną i zajmującą. Udział w niej 
brali: Kłobukowski, Kleczyński, dr. Un- 
gar i inni. 

Po godzinie 4 po południu odbyły 
się wspólne obrady wszystkich sekcyj 
nad kwestyą małej własności ziemskiej. 
Sprawę tę referowałi dr. Kalkstein z Po- 
znania, Kutyłąwski z Pasæggburga i hr. 
Cieszkowski z Wierzezicy., Uch walono : 

Wychodząc z zasady, że stosunek 
małej własności do wielkiej w Księ- 


stwie poznańskiem jest nienormalny, że, 


w tem leży jeden z głównych powo- 


dów przesilenia, zjazd wyrąża przeko- 
nanie, że pomyślny rozwój psadnictwa nych, przyczem zrabowano z pocztowe- 
krajowego na podstawie prawodawstwa |go wozu ówieró miliona dolarów. Na- 


ciw drugiej. Obrońcy usiłowali prze- 
konać, że ostrze inkryminowanych 
artykułów nie jest skierowaoe przeciw 
narodowi węgierskiemu, lecz wyłącznie 
przeciw rządowi. Septimin uznaje się 
za prześladowanego polityka, 

Paryż d. 18. września. Karol Les- 


seps został wczoraj popołudniu wypu- 
szczony na wolność. 


Paryż dn. 14. września. Burmistrz 
marsylski odjechał wczoraj do Paryża, 
chcąc u ambasadora rosyjskiego wyje- 
dnać, aby eskadra rosyjska także do 
Marsylii wstąpiła. 


dową na godne przyjęcie marynarzy ro- 
syjskich. Każdy z nich otrzyma od ko- 
biet francuskich spinkę z niezapomi- 
najką. Zresztą co dnia wciąż nowe 
projekty wypływają jakby w paroksy- 
zmie obłędu. I tak ma być urządzo- 
ny wielki balet, w którym baletnicy 
wszystkich paryskich teatrów wezmą 
udział. 

W Tulonie już poustawiano olbrzy- 
mie bramy tryumfalne na przyjęcie 
Rosyan, którzy za miesiąc przybędą. 

Paryż dnia 14. września. Komory 
karabinów francuskich będą przerobio- 
ne na 12 nabojów. 


święcić. Natomiast margrabi de Lestra- 
de nie pozwolono otworzyć kaplicy, któ- 
rą w swoim majątku pod Lavan zbu- 
dował, i zagrożono mu zamknięciem i 
opieczętowaniem kaplicy w razie, gdy- 
by w niej nabożeństwo odprawiano. 

Na manewry korpusu 6. nie będą 
prócz rosyjskich żadni inni oficerowie 
obcy dopuszczeni. 

Petersburg d. 14. września. Rząd 
postanowił wybudować w Azyi kilka 
kolei strategicznych. 

Brnksela d. 14. września. Z więzie- 
nia w Merxplass wyłamali się wszyscy 
59 wielkich zbrodniarzy, rozbiwszy w 


jednego. 


wystawy obliczają dotychczas na 16 
milionów dolarów (38 mil. zł.) 
Chieago d. 14. września. Onegdaj- 


szedł, napadli rozbójnicy. Kilku ze 


służby kolejowej 


Prasa paryska ogłasza składkę naro- | 


nocy zamki. Nie schwytano jeszcze ani 


Chicago d. 14. września. Niedobór 


szy pociąg pospieszny, który stąd wy- 


zostało zamordowa- 


5 pre. bukow. kasy oszczęd' 100: — 

Loss: austr Czerw. kt yua 1870, węg. Ozurw 
wrzyża 1220, Bazylika ——, Krakowskie 2450 
Stanisł: wowskie 4100. Lure kie 49 40. 

Ws uży: Ruble papier 13075  20-markówki 
1232, 30-franLówki 995, sorereiugs 1256, tu- 
reckie liry złote 1128 100 markówki 6162 wło- 
skie 100 lirówki 44-90. 


Z rynków towarowych. 


Wiedeń d. 14 września Na poniedziałkowy 
targ przypędzono wołów galicyjskich i bukowiń- 
skich 590, węgierskich 1337, niemieckich 1774, 
razem 3701 sztuk. Galicyjskie placono po 57 
do 59 zł, osob'iwe 62—64, 65 do 66 zł., paszo: 
we “4—56, :8 zł, węgierskie 56—60, 6%, 64, 65 
zł., niemieckie 60—62, 65, 67 zł, 4a 100 kilo 
mięsa. 

Wiedeń dnia 14. września. Na wtorkowy targ 
dowieziono żywej nierogacizny galicyjskiej 1900 
sztuk. Płacono 35—38, 40—42, za 100 kilo ży- 
ej wagi. 


Przyjechali do Lwowa. 


dnia 14. września. 

Hotel fetropol. M. Gumiński, S. Juhn 
z Grzymałowa, J. Neuman z Pragi, J. Du 
mański z Wiednia, K, Siarkiewicz z Pesztu. 

Hotel Europejski. Mr 7. Tyszkiewicz 
z Werynia, A. Udrycki z Wielkich Mostów, 
dr. M. Rosenstock z Skawutu, H. Seischab 
z Niirnbergu, D. Frankenstein z Lipska, W. 
Gajewska z Rosyi, R. Glück z Saatzu, K. 
Pruska z Gubernii Płzekiej, T. Tovólgyi z 
Pesztu, J. Bartlewicz z Gostynia (Poznań). 
M. Jakób z Hamburga, F. Beheimer z Wie- 
dnia, K. Jaworski z Ostiowczyka. 


Libre Parole zestawia dwa ciekawe|nNnNnNnnnnnnnna 
Żyd belgijski, bankier Lambert, 
otrzymał pozwolenie na wybndowanie 
bóźnioy w swoim zamku w Chantilly, | qniem zachmurzyło się przy silnym wietrze. 
którą wielki rabin ma temi dniami p>- 


Stan powietrza. Wczoraj popołudniu 
i w nocy mieliśmy pogodę, dziś przedpołu- 


Barometr opada. 1 

Stan barometru zredukowany do pozio- 
mu morza był dziś o 12tej godzinie w po- 
łudnie 763 mm. 

Prognoza na dobę dnia 15. września br. 
(od północy do północy). Wiatr będzie co 
do kierunku południowo-zacliodni, 0  śre- 
dniej prędkości 5 m sek. 

Średnia temperatura doby pozostanie o- 
koło +-14'0., niebo będzie lekko zaehmu- 
rzone, a względna wilgotność powietrza 0- 
koło 405. 

Opad deszcz chwilowy, zreszta pogodnie, 


Jutro, dnia 15 września. św. Niko- 


dema. — św. Aftyma M. 


Nadesłans. 


(Za tę rubrykę redakcya nie odpowiada). 


Dr. Lesław 
w Z | 
Gluziński 
powrócił 
TA aŁOWa LS: 


rentowego rokuje szozęśliwszą przy- stępnego rana wyłapano wszystkich 


szłość stosunkom ziemiańskim, o ile ko- 


lonizacya wewnętrzna : 


8) zrozumianą będzie przez władze 
rządowe jako akcya pomocnicza dla 
przedsiębiorstw prywatnych w celu na- 


prawienia ustroju własności ziemskiej; 
b) podjętą będzie przez właścicieli ziem- 
skich dość wcześnie, rozumnie i syste- 
matycznie, aby nietylko naprawić ich 


złoczyńców i po zaciętym oporze ode- 


brano im zrabowane pieniądze. 


Dział ekonomiczny. 


— Dotychczasowa n' zwa stacji Vor- 


finanse, lecz stworzyć zarazem żywotne | Jer nberg-Rathaus, położonej na szlaku „Ei- 
gospodarstwa włościańskie; ©) opartą senerz- Vordernberg* zmienia się z dniem 1. 


będzie na żywiołach tubylczych, 
rych właściwości się uwzględni, uprzy- 
stępniając im samodzielny rozwój; d) 
przeprowadzoną będzie bez biurokra- 
tycznych naleciałości, lecz za pośredni: 
ctwem instytuoyj prywatnych, zała- 
twiających te ozynności, do których 
władze rządowe nie są powołane, a in- 
teresenci nie posiadają odpowiednich 
środków. i 

Na obiad, który odbył się u ks. ar- 
cybiskupa Stablewskiego, otrzymało za- 


proszenie 20 wybitniejszych członków | prem. 110.00 do 


zjazdu — wieczorem zaś odbył się wspa- 
way bal na cele dobroczynne, 

Dziś przed południem odbyło się 
drugie i ostatnie plenarne zebranie w 


- | października br. na „Vordernberg-Markt*, 


Wiadomości giełdowe 


lwów dniu 14 września (2 luby handlowe 

Akcye za setukę; Kole gal Karola Ludwika 
400 zł. m. k x17:50 do 22050 Kolej lwow -Czern. 
dksrka po 200 zł. w. a, 25400 do 25700. Banwa 
hipotecznego po 200 zł. w. s. 365— do 
Banku kredy: galie. po 200 zł w a. do 31 


Listy zastawne za 100 zł : Banku hipot ga 
Ma losow. wå lat I0t— do 101.70, 5%, z IU 
110.70, 4'/,*/, los. w 50 lat. 10U — 
do 100.70. Banku krajowego 4'/,9, los wòl |. 
10050 do 101.20. Banku krajowego 40, los. w 57 
lat 9080 do 98: . lowarz. kredyt. gar siem, 
å o (l. emisya) «5.— av 9870, 49, los. w * lat 
98 25 do 989, 4%, los. w ¿G latach 325 w 


testrze polskim, na którem przedsta- | 9890 4/47, los. w #2 lat. 100-— do 10070. 


wiono sprawozdania z obrad sekcyj- 
pych —i uchwalono, że następny zjazd 
odbędzie się w przyszłym roku we 
Lwowie w czasie wystawy. 


TELEGRAMY, 


Wiedeń d. 13. września. Filia Ban- 


jku austro-węgierskiego w Sanoku o- 


tworzona zostanie w d. 15. bm. 
Koloszwar d. 13. września. W pro- 
oesie wytoczonym wydawcom i re- 
daktorom pisma Tribuna o podburza- 
nie przeciw rządowi i narodowości 
węgierskiej oświadczył, po ukonsty- 


Woda i olejek ks. Kneippa 


(Cena fiaszki wody 1 koronę — olejku sałatowego 


p 


80 groszy) 


_Ubligi za 100 zł,; Galie funduszu provins- 
cyjnego Pi 2650 do 9720. Bukow. funduszu 
propinacyjuego B*|, lv2:25 do —'— Kom bain 
kra owego 5“ w. a. iE em. 10225 do 0000 
Pożyczka krajowa i“ w. B u5 0U do —,-- 4: » 
16000 T 20 Aa roku : BL U650 do 

„ po à oron = 100 zł. i ry 
96%0 do Y7-4u: PE AEN 

Losy: Losy miasta Krakowa 23- 
Losy miasta Stanislawowa 40 00 reż jk x 

Moaety. Dukat cesarski 5,90 do 6 oo 
lonaor s.10 do 10-00. Połiwyeryał 10-104 
Rubel rosyjski srebrny 1.3000 do 1.32: y 
rosyjski papierowy 1305y 8 
rek niemieckie. 61 30 do ol 


Wiedeń d. 14. wIz 


N apo” 


| Kubs; 
do i 32— 100 mz- 
90 
eśnia (telegrafowane.) 
R , a 
OPN 
` OW 3. = 4 n 
koron. 9450 złota LIG50, 07 mta MBA, meg 
4 Akeyo przedsiębiorstw transportowych: K: 
Ra -Ł6TDIOWieckiej 25500 _ Półnounej 2865.— 
stwowej 30475, Połnocno-zachod 43650, WĘG. 
Półn--wschod, —, Południowej (Lombardy) 
146 CO, are. Albrechta (za 200) 95.00, Bukowa 
a nA lokalnych (zs 209) 18300 Kołomyjskie 
200) 


za 


pa , 


—————_— 
Jedyny skład i wyrób 


w najtańszej drogueryi 
Górnego T. Pilarski 


Lwów, hotel Georgea. 


Dr. WŁ Tatarczuch 


|lekarz chorób weneryczn. i skórnych 
powrócił i ordynuje 
od 9—10 rano i od 3—5 popoł. 
ul Kołątaja 6, 


ROZKŁAD POCIĄGÓW 


ohowiązujący ud | czerwca !:8u8 
(Czas lwowski) 


Krakowa 30110! 56 pr 735, — 
Podwołu-z. | 644 SZ0JioOT GN! Z 
Poiw, Podzam | 654 332 tośo 118) o 
Czerniowiec] 636 — | iv:56 371 10:56 
Stryja =] — [10 31] 331 

, . | 371 so 
Belzea —| ssd ra, AAS 

l - 


| Przychodzą Z 


Krakowa 3:05 6u 6:36, SHE 9-36] = 
Podwołocz. | zas10%| sf) 9% —| = 
Potw. Podran. 234) SE] gai 06 aj — 
SE a" 107 S TE 9-08] 952| 238 
Bełzca -| -| SP 5%) —] — 
: kursują codziennie aż od 

$ Ak eea l do Brauchowie 1 
odwołan PO: Brzuchowie o godz. 3 


3 d do 
So, aT adnia ; powrót z Bizuchowie 0 godz. 
p ŚJ wieczór. Odjazd do Zimnej Wody o 

odi 4 min, 13 popołudniu; powrót o godzinie 
§ min’ 32 i o godz. 9 min. 37. 

Uyfty tłuste w siorych minuty podkrealone wą 
usarną ujëg, oznaczają porę noeng ol god.iuy 6 
wiessorew '? gods 5 mioni 53 r o 

Cran. 'owSKkl różni Się 0 m.u 35 od 
średnio - europejskiego, A luianoqicia: gdy zegar 
środkowo-europejski (kulejuwyj wiśaśuje godxine 
13, zagar lwowski wskazuje goła 14 minut 35 


egere 


4 


Czy to to? 


Nowela Gypa. 


Dokońezenie.) 

— badź spokojną... nie ruszaj się 
pani. Mlsczuł przy niej trzymając Jej 
głowę i pochylając się nad mia; ! iała 
Oczy zuimkuięte i slyszuła uderze ia Ser- 


ca Jakoba, które biło bardzo gł Śne. 

Tak ehwilę byli bez ruchu, aż nagle 
Jakób zaczął całować Antoninę w czoło. 
we włosy, aż ona oswobodziła się ze 
śmiechem. 

— No!... 
rzekła. 

— Bardzo cię kocham 1... 
dział usprawiedliwiając. się. 


bez 


tylko głupstw! — 


— powie- 


— Ależ... 

— Słewo daję!... ty jesteś waryat I... 
Jesteś pod wrażeniem mego zabawnego 
przypadku... Widząc swą biedną kuzyn- 
kę bez sił, ulitowałeś się nad nią. Bar- 
dzo pięknie z twej strony!.. ale to de- 
nerwujące, po prostu denerwujące |... nie 
czerwień się, jest to dowodem, żeś do- 
brym chłopezyną... I rzeczewiście Jakób 
był dla niej „ehłopczyną.* Ten wesoły, 
różowy blondynek o śŚmiejących się o- 
czach nie był dla niej mężczyzną. Bez 
wabania , byłaby go ucałowała w oba 
policzki, Smiejąc się ciągle z nieszezę- 
śliwej miny Jukóba, markiza strzepnęła 
proch ze swej czerwonej sukni i wsko- 
czyła na konia. 

Pięć minut później galopowała zno- 
wu na Piracie, i spadnięcie, pocałunek, 
i wrażenie pocałunku, wszystko było za- 
pomniane! 

Od tego dnia inne pocałunki prze- 
śliznęły się po markizie nie zaniepoko- 


GAZETA NARODOWA z Czwartku dnia 14. Września 1893. Nr. 210. 


oniemiała, smutna i szczęśliwa, wściekła 
i zadowolona równocześnie, odczuwa- 
jac to wrażenie nieznane jej dotąd I... 
Było to podczas kolacyi.. w oranże- 
ryi.. rozmawiała z nim, zdająe sobie 
sprawę, że podobał jej się więcej jak 
drudzy, bo był niepodobnym do drugich. 
Poważny, zimny, oryginalny, stan- 
wczy i egoista nie lubiący nie i zwra- 
cający mało uwagi na kobiety, których 
używał i nadużył p. B... basił markizę 
swoją dziwną i niezwykłą rozmową, peł- 
ną grubiaństwa i dziwactw, w której 
jednak odczuć było można jakiś smutny 
i gorzki sarkazm. Bardzo często p. de 
B.. mówił Antoninie rzeczy zupełnie 
nieuprzejme, dotyczące nawet jej wła- 
snej postaci. Ona śmiała się z tego 
przyjmując wszystko, pociągnięta jakąś 
dziwną ciekawością. Tego wieczora sia- 
dła w oranżeryi będąc zmęczona koty- 
lionem, który wydawał jej się nieskoń- 
czenie długim... P. B... przyszedł do 


bez pamięci podobnym ćwiczeniom, zj — Pan!.. pan kochasz kogoś?... — 
których używania już wyszedł lub przy | zawołała ze zdumieniem. 
najmniej powinien był wyjść... — Mój Boże, tak jest proszę pani, 
— Ach: więc uważasz pan, że je-! kocham kogoś.. 
stem za starą do tańcu ? — No w takim razie... bądź pan 
— Tego nie powiedziałem! spokojnym, p. de Z... nadskakuje wszyst- 
— Ale pan myślałeś ? kim... mnie także... 
— Może... czy przynajmniej przyje-|  — Ach! doprawdy !... a czy podoba 
mnym był pani danser ?... zajmują mnie |się pani piękny pan de Z... ? 
to... przez wzgląd na panią... bo pomi- — Czy mi się podoba ?... doprawdy, 
mo, że p. de Z... jest bardzo przystoj-|nie pomyślałam nad tem, podoba mi się 
nym, ale gdy się spędza trzy godziny | miernie. 
w towarzystwie mężczyzny, talcząc i — A więc... pani... pani się w nim 
rozmawiając, i nie mogąc niestety... niej nie kochasz ? 
nadto robić... . — Ależ bynajmniej | — rzekła śmie- 
— Ależ... : Jąc się, — ja w nikim się nie kocham! 
— Piękność nie zawsze w takim ra- — Czy seryo ? 
zie jest wystarczającą... — Zupełnie seryo... 
— P. de Z. nie jest nudnym... — A... czy kochałaś pani kogo? 
— A to w takim razie powierzehó-|  — Ależ... pan zaczynasz być żenu- 
wność jego jest mylną!.., JO Mędyskretnym. 
— Pan nie lubi p. de Z... ? — Zenująco ? 


, — Nie!.. bo, właściwie przyznam 
się, że żałuję iż tak nie było... zdaje mi 
się, że musi być »rzyjemnie gdybym się 
kechała dla kochania... 

— Więc nigdy... nigdy...? poszukaj 
pani w swych wspomnieniach. 

— Nigdy |... nadarmo nie mogę so- 
bie przypomnieć...... od najmłodszych 
lat ani Żadnego kuzynka.. ani nauczy- 
ciela śpiewu... ani dansera... moje życie 
jest wolne od przygód romantyćznych. 

P. de B... na to nie nie rzekł, ale 
pochyliwszy się ku markizie, okrywał 
szalonymi pocałunkami jej ręce, ramio- 
na i szyję, wreszcie usta... A. ona się 
tem nie oburzyła !  odezuwając nieskoń- 
czenie błogie uczucie... pragnęła, by ta 
chwila trwała wiecznie!... Obecnie była 
zdenerwowaną i zirytowaną, nie wiedząc 
czego chciała, chodząc tam i capowrót, 
mając ręce zimne jak lód a usta gorące 
jak ogień. 

— Tak jest! — szepnęła — tym ra- 


Była już na nogach. 

— Tak myślisz?... a to nadzwyczaj- 
ne, co? mój biedny Jakóbie?.. dlatego 
że mnie widzisz tak głupio rozciagniętą 
na ziemi, to sobie wyobrażasz, że... 


iwszy jej wcale. Pocałunki przy grach 
towarzyskich, pocałunki ukradzione w 
sekrecie, pocałnnki w przelocie: wszyst- 
pó zarówno przeszły obojętnie. f 
Ale dzisiejszego wieczora !.. była jak 


— Dlaczego ?... 
— Bah i... 


DROBNE OGŁOSZENIA po cencie cd wyrazu. Płyty gumowe, 


Najmniej za 10 ct., tylko codziennie. 


Eea wyprawy kuchenne po IPUTKI CYGARETOWE nieklejone z 
leca Piotr Chrząstowski, handel żele- najlepszej francuskiej bibułki, 1000 
zny we Lwowie, plac Kapitulny 1 (naprze- sztuk 90 et, poleca fabryka H. Piątkow-| 
ciw katedry) skiej, Lwów. Pańska 2. Opakowanie gra-| 
tis. Przy odbierze 5.000 sztuk przesyłka, 


ra, Minium, Bleiweis, 
Pasy do maszyn 


niej, rozmawiając na swój zwykły spo- 
sób, wkrótce nawet zaczał jej docinać. 
— Musi pani być bardzo zmęczona ? 


Gdy kto oddaje się tak 


VW ęże 
gumowe, Asbest Tektu- 


— Nie!.. — odpowiedział lakoni- 
eznie. 

— Czy wolno zapytać dlaczego £.-. 

— Ponieważ kręci 
którą kocham | 


waż bawim 
wiedzi, od 


— Ach! wcale nie l... a zatem ponie- 
y się w grę zapytań i odpo- 
powiadam : 


się koło osoby,|w nikim się nie kochałam“. 
— Z zasady? 


Najskateczmiejszą ochrona przeciw ZATAZIE 


wszelkiego rodzaju, dają e. k. uprz. chemieznie impregnowane 


CHUSTKI „KYGIEA* 


ORSETY kroju franenskiego oraz sy "TO: 61 1 Oliwa do maszyn odznaczone w Brukseli i Marsylii złotymi medalami z powodu swej m nej 
stemu ks. Kneippa, poleci w wielkim Pc 2 aea own pożyteczności. Okazały się pożytecznemi w praktycznem użyciu ze > zyj hygie. 
wyborze najtaniej Jun Dziewoński, Ma- qaRYNDZA majowa górska, faska 5 kilo! najtanieww Skaam y nicznych, albowiem przyjmują pył nie czyniąc kurzawy, rozkładają PT 8x] > 
gizyn drobiazgów damskich Lwów, Hali- È® złr. 225, Bulion wyrobu Kazimiery | FIRMY HANDLOWEJ desinfekcyonują, — Prospekta gratis i franco. 8z: 
cka 6. 661 |Matezyúskiej po złr. 10° , 750, 650 ii rz Ignacy Rippel, Wien VI. Stumpergasse 25, I. Tuchlauben 14 Mattonihof. 
550 kilo. Sprzedaje Zarząd dworu Łap-| C rA 0 P P aan aea 
ra G. JAEGERA BIELIZNE normal-|szyn, Brzeżany. 588 | W o 


ną z fabryki Beng-ra, sprzedają najra | e 
niej po cenach fabrycznych | 
S. GABRIEL & J. CHLEBOWNIK | 


Lwów, plac Halicki ł. 3. 5 


BRI Wo Lwowie 
| założonej w roku 1843. 


GŁOSZENIA do ilustrowancgzo 4662 1 


wodnika po w:wie w opracowa- 
niu Towarzystwa dla rozwoju i upiększenia 
m. Lwowa, przyjmuje biuro Towarzystwa 
BONY cudzoziemk |(ul, Wałowa 14) codziennie od 6 do 7 wie- 


' AM 4 
polec-lczór za opłatą 20 ct. od wiersza petitem 
Lwow |iub jego miejsce Człnkom Towarzystwa tei 


581 


4 AUCZYCIELKI, 


(„w oraz wszelką łoborową służba 
Biuro Antoniny Wereszezy skiej, ( yr t 
Wałowa 12. 680 [abıt. Zgłoszenia interesowanych , którym| horyzontalne pół-stałe 


«leży na tem, aby dotyczą:6 ich daty a- Rz E o i jlepsz 
iresome 1 informacyjne były dokładna iMaka torfowa nagisnan TA 
odpowiadały icn życzeniu, przyjmuje się dek do desinfekeyi. do posypywania w staj- 
o tym samym czacie. 617  |niach pot bydło w miejscach zanieczyezcza- 
a m nych i spluwaczek , posiada tę własność z 
owodu swoich części gabezastych i skła- 
| ników kwasuych, ża wciąga w siebie wil- 
mzyctuiącaj jedynej goe i neutralizuje wszelkie nieczyste szko- 
YN FA edy dliwe dla organizmu człowieka odory, w o- 
beenych cza-ach epidemiezny-h sanitarnie 

polecany. Cena jednego eetnara 8» ct. 
Do nabycia w handlu 4749 


Do sprzedania Jana Ważnego 


uli-a Czarneckiego | 2 wa Lwowie. 


KASY 


| Zle w zzo 
PROSZEK KARBOLOWY 


najsilniejszy. 100 kilo złr. 4*—, i inne 
środki desinfekcyjne. 


YPRAWY SZKOLNE, Torby, Teki 
Rzeinyki, Bloki. Notatki, Zeszyty, vo 
leca w wielkim wyborze po nader niskich] 
cenach F. Niżałowski, Lwów, Hetel Żarża | 


| Lokal cukierni 


d trzydziestu lat 
w Brzeżana h, do wynajęcia. 


[Adres wać: B. Korn w Brzeżanach.) 


ARABELE. guzy, spinki, agrafy w 
wielkim wyb>rze zawsze u J. Dąhrow- 
skiego, Lwów, Halieka 17. 653 


EŻ DEUTSCHES FRALLEIN mi 
a gutei: Zeugnissen suchi einen Phi 

oder Lektionen ; nähere Auskunft: Pańskal 
Gasse Nr. 1L, IL Stock, bei Frau Baeczyi- 
ska. 6:2 


piękny, duży ogród owocowy. 


*|Bliższa wiadomosć; ulica Zółkiewska l. 88. 


stare i nowe sprzedaj 
4628 DajtaDi8] 


EMIL WEINER 


Wien i., Salztnorgas88 4. 


UTKI CYGARETOWE nieklejone? 

z najlepszej bibutki francuskiej, 10w 
sztuk od 1 złr. poleca fabryka F. Niża- 
łowskiego, Lwów, Hoite! Zorża. Opakuwa- 
nie gratis, Przy odbiorze 5000 sztuk prze- 
ayłka franco. 67 


Dla grających na giełdzie 


niezbędna jest 


NEUE FORTUNA 


kupieckie pismo fachowe 


REENOŚĆ położona obok e. k. salin 
Dobromil, składająca się z 14 morgów 


Maison Hermann-.achapelle J. BOULET et C* Successeurs 
31—33, rue Boinod, 4 Paris. 4652 


KRZYŻ LEGII HONOROWEJ, 
Cztery medale złote na Wystawie Powszechnej w Paryżu 1889. 
MASZYNY PAROWE  MAZSYNY PAROWE MASZYNY PAROWE 
progpsdu jt horyzontalne stałe 
pipile I Go 2 o 1 lub 2 cylindrach 
o sile 3 do 250 koni. 


kotły o zwrotnym płomieniu 


o 1 lub 2 cylindrach 
o sile 4 do 100 koni. 


kantor miastony : ul. Hetmańska 22, 


FABRYKA SZTUCZNYCH 


zem to musi być to! 


„Nie panie, nigdy KONIEC. 


S T 


Jednoroczny kurs kopiecko - handlowy 


dla uczniów, którzy ukończyli szkoły średnie. 
Trzeci rok szkolny otwarty zostanie z dniem 1. października b. r. 


w Pragskiej Akademii handlowej. 


Bliższych wyjaśnień WZ na żądanie Dyrek-ya i rozsyła 
Nr. 620 ERA Nr. 8 (nowy). 

Celem przyjęcia należy się wykazać świadectwem uk. R 
klasy szkół śr "EA bądź to w kraju, bądź za granicą. A Alpy] 
nie wymaga się, natomiast dokładnej znajomości języka niemiackiego. 

Wpisy odbywają się w dniu 29. ; 30. września od godziny 9 do 12 — 
Przedwstępne zgłoszenia przyjmuje już teraz Dyrekcya i udziela wszelkich wy- 
jaśnienń. 

W zastępstwie kierownika pragskiego greminm handlewego : 
Dr. Ernst Kaulich , dyrektor. 


Kawar narskić ryty, maya 


property. 


4543 


Węgorz w marynacie, prima; (extra Starke) poczt. baryłka zł. 4— 
pół baryłki: „ 235 
(Starke) poczt. bar. 3-76, pół bar, „ 220 
(raittelstarke) U a SDO iny > a 210 
około 25 porcyj pocz. bar. „ 4:60 JJ 
» w 350 
e Tgi 
a IU 
= n . 3:10 
oe n»n 210 AF 
o: w 210 
n a 5 2:10 
LJ r < 210 
À A : U n »„ BE 
Anchovis „Christianis“ w sosie z ziół północnych t n s 235 i 
Węgorz „Bricken pieczony w sosie (doskonale się przechow.) w „ 360 


Sardynki w oliwie, najlepsze, 9 puszek wielkich lub 16 mułych 


la, budynków w dobrym sranie. jest Rok XVI. 
E pa E: Sa weń ki 7 Wiedeń, I, Adlergasse 5. Farby, Pokosty, 
nii w cis Numera okunzowe gratis 4514 LAKIERY DO KAZDE 10 MALOWANIA 
WW ORGA ORÓDAA i wszystko co kto tylko zażąda, wysyła 
WEAR P "OOP CZW YES 


ALBIN KRAJEWSKI 


Do najbliższych ciągnień polecamy po najtańszym 


4813 


| 
NAWOZÓW 


Vy/iedeń 


kursie za gotówkę. iV., Wiedener Hauptstrasse 51. 


Ciąemienie 1. zazdziernika. 
LOSY MIASTA WIEDNIA 


Główna wygrana złr. 2007000. Także w ratach miesłęcznych po złr. 8'—, 
PROMESY na te losy po złr. 375. 


0 LOSY CiS1NSKIE (THEISS-LOSE) 


Głowna wygrana zr. 100009 Także w rataen mlesiecznyceh po złr. 7:—. 


JAN 


FR, 


4 


Promesy na te losy jo złr. 250. z; y JA RZYNA 
Kupnjemy i sprzedajemy listy zastawne, akcye, losy. w ogóle wszy- - jubiler i złotnik 
stkie papiery wartościowe po najprzystypniejezych cenach, , 
Zlecenia z prowincji uskuteczniany bez doliezenia jakiejkolwiek pro- A 


S8 Low jubilerskich, zło- 
tych 1 srebrnych 
po najniższycu 


wizyi. 


Towarzystwo bankowe i kantoru wymiany 


SCHELLENBERG & KREYSER 


we Lwowie. plac Halicki 1. 4635 


ZZA If 
Pomimo wszechstronnego rozwoju chamji kosmetycznej i niezliczonych przetworów na tem 
polu, żadnemu z nich nie udało się tsunąć starego, bo vd 30 lat istniejącego środka, którym jest 


Dr. Fryd. Lengiela BALSAM BRZOZOWY 


dowodzi ta więe prawdziwej wactosei tego środka upiększającego , wprost przez naturę samą 
nam danego. Balsam brzozowy dr. Fryd. Lengiela badał wydział medyczny cesar. rosyjskiego 
ministerjum, a prof. dr. med. Raapi, prokurator uniwersytetu w Wiedniu, i profesor Pyefiuch 
w Londynie i w. i. szczególnie go za.ecwją. Balsam ten uzyskuje się za pomocą postępowania 
chemicznego, które od lat 30 nie uległo Żadnej zmianie, nadaje mu własność usuwania sta- 
rego naskórka, w miejsce którego powstaje naskórek nowy, odznaczający się młodzieńczą 
świeżością, niemniej też gubi bszpowrotnie wszelkie nieczystości skóry, plamy, plegi I ze- 
rzerwienienia , wygładza zmarszczki i dzioby po ospie, nadając skórze niezrównaną gład- 
besó, £y.e J i ożywiony koloryt. — Cena Balsarau »rzozowego ałr. 1*50 za dzbanuszek. 
e. które po uzyciu Balsamu brzozowego zyskują , uadzwyczajną delikatność, konser- 
„uje sę nedal 7a pomocą Dr. LENGIELA OPVU-GREMIE, doza 60 ct., i Dr. LEN- 
GIELA MYDŁA BENZOCE, za sztukę ct. 64 i 35. 442 
Do nabycia w każdej większej aptece, miunow:cie: we Lwowle u Z. Ruekera, w Kra- 
kowie u Wiktora Redyka apt, w tszerniowca:h u Golichowskiego nast. Mahl apt., w Tarno- 
wie u Maurycego Adlera, w bielsku u Alfr. Blumenchala 1 w droguerji A. Haas. 


wę Pr O EBTT 
jadic. Bank kredytowy 
począwszy od dnia 1, lutego 1890 wydaje 


4, ABYGNATY KASOWE 


z 30-dniowem wypowiedzeniem i 
wszystkie zaś znajdujące się w obiegu 4'/1/o Asygnaty kasowe z 


z 8-dniowem wypowiedzeniem, 
powiedzeniem oprocentowane bedą począwszy od dnia I. mają 
z 30 dniowem terminem WypoWi6UZEUIA. 


Lwów dnia 31. Stycznia 1890. 


id à 79 AA E naa SESA 
Wydawca i odpowiedzialny redaktor Platon Kostecki. 


90-dniowem wy- 
1890 po 4*/5 


Dyrekcya. 


SPÓŁKI KOMANDYTOWEJ 


JULIANA WANGA WE LWOWIE 


poleca po ponownie zniżonych cenach , niższych aniżeli 
jakakolwiek inna fabryka 


Roztworzoną kwasem siarkowym 


Mączkę kościaną i Superfosfaty 


z gwarancyą najwyższych procentów składników, i tej 
samej jak dotąd jakości, 4618 


Z dniem 15. września r. b. rozpoczynamy 3! rok istnienia, 
Trzy kursy i klaea przygotowawcza dla tych, którzy jeszcze do akademii przy- 
jęci być nie mogli. A 
Ukończeni słuchacze akademii iio ają z prawa jodno- 
rocznej służby wojskowej. 

Jednoroczny kurs dla maturzystów z SIMNaZynm i szkół realnych 
pragnących się poświęcić zawodowi anka b » lub też mających zamiar obok 
nauk w szkołach wyższych także w kierunku handlowym pracować. 

Szczegółów co do przyjęcia | pomieszezenia, tudzież prospektów do- 
starcza dyreścya akademii dla handlu i przemysły w Gracu. 

4-54 A. E. v. Sohmtd, dyrektor, 


PRACOWNIA 


SUKIEN DAMSKICH 


FRANCISZKI BUMEL 


wre Lwowie 
przy ul. Sobieskiego liczba 9, drugie piętro 
wykonuje 
wszelkie roboty w zakres krawiectwa dam- 
skiego wchodzące 


Akademia dla handlu i przemysłu w Graci. 


Michał Waselica i Andrzej Kilian 
PRACOWNIA STOLARSKA 


we wowile, ulica Szpitalna I. 13 
wykonuje wszelkie zamówienia po jak uajumiarkowańszych ceuacb 
i jak najszybciej. 


n 
7 bez ości ` 
Sledzie w marynacie środkowe części 
m Bismarki bez ośsi ze sosem picant p 
ff Śledzie (Brathoringe) najlepsza ryba morga półn. 
Rollmops «—45 sztak 
ff sledzie tłuste maryn. z cebulą i musztard, 
Śledzie angielskie. Ma'jee prima 30—40 sztak 
, n», holenderskie 30—35 
, Sledzie najdelikainiejsze w ffang. muszt. sosie. 120—140 szt. 
Kronsardynki rożyjskie w piekant sosie 


. jedno poczt. Collie zł. 450 
Anchovis (Appetit Silds) bez ości J n n 4509 
Sardele brabanckie z r. 1890 najlepsze poczt. bar. „ 620 . 
Minogi elbińskie (przechowują sie wybornie) p „ AkO ( 
Sprorki z Kiel skrzyneczka 160—200 szt. 1'20, poczt. Collis a 115 gg 
Riklinki z Kiel 40—45 sztuk peost. nkrzynka „ 1-50] 
Śledzie łosoniowa wielkie, tłuste, wędzone m s „ 2205 1 
Węgorz wędzony prima s 750 
Łosoś wędzony (Scheibenlachs nowość) puszka 15—20 sztuk 4 SEE ” PE 
Kawiar uralski, siwy, wielkoziarnisty, łagodny kilogram ” 35 

„  średnioziarnisty à k 3-26 
, » Alasca, w smaku podobny do astrachańskiego n 876 l 
Świeże ryby morskie, pomuchła (dorsz), łupak (szel.) Cabliau 
skrąyneczka pocztowa n Pe 
franco, bez cła, za pobraniem do każdej 


stacyi pocztowej dostarcza 


Filip Richard Peters 


4751 A Itona — Holstein. 


JAN IHNATOWICZ 


We Lwowie ulica Kopernika l. , aliea Halicka 1. 19, 

w Krakowie Sukiennice |. 20, w Czerniowcach Rynek 1. 3 
Ppoleom 

niezawodne i niezrównane w swych skutkach 


MYDŁA LECZNICZE 


m E c» to: 

Mydło będźwinowe — używa się przeciw wyrzutom ipla- 
mom naskórnym, usuwa szorstkość skóry aS nadia 
czerstwość i aksamitną miękkość . d i 

Mydło boraksowe, wpływa bardzo korzystnie na płeć, do- 
kładnie oczyszcza j wybiela skórę. Mydło to jest znako- 
ROK 2 śrookiem przeciw opaleniu , Pryszczy- 

om i rzykom na twarzy ; zeciw pi i - 
a, ER i i y; pr eoig P wę i agun 

Mydło kamforowe — uśmierza swędzenie i pieczenie skó- 
ry, usuwa wyrzuty i czerwoność nosa Z twarzy i rąk 

Mydło kamforowo-siarkowe — usuwa czerwoność z twa- 
rzy i nosa, opalenie słoneczne i piegi — kawałek . 

Mydło karbolowe — bardzo korzystnie jest myć ręce, 
twarz, a nawet całe ciało w czasie epidemii, celem za- i 
bezpieczenia się od zakażenia — kawałek . A 20 

Mydło karbolowo - piaskowe do mycia rąk dla pp. leka- 
rzy i akuszerek — kawałek - 5 . p 

Mydło kreolinowe zawiera 5?/, czystej kreoliny» *Nakopj- 
cie oczyszczą skórę, usuwa pryszcze, li Świerzby, 
trądziki, płeć odświeża i wydelikatnis — Xawałek , —.8ő5 

Myało siarkowe z wielkiem powodzeniem używa się do 
Zuiszczenia pryszczy i wszelkie pów na skórze 

Mydło siarkowo-smołowe- m e 0 to składa się z 10%, 
smoły a 100/ę siarki, paor me O7W8 używane na Świerzb. 
Mydło to okazało się do bacy PSZY Środek przy tej sła- 
boś.i, przewyższyło OWIEM wszystkie dowe Wyna- 
lezione a tak kosi WA Środki — kawałek . z 

o SDI (bie JNOWe składa się z 350/, gliceryny 

1 100 Paji psy ju). jest pod każdym względem. je- 
| a desinfekcyjno -hygienicznem mydłem 

lot przez Sw ae Zwykłe mydło do użycia codziennego, 

ER t a6sinfekcyjność i skórę zmiękczającą wła- 

nięcia wao JM oraz wypróbowanym środkiem do usu- 

Kw plan z Aich nieczystości naskórnych , jwko to: pie- 

Mydło 4 Wątrobianych, wągrów i t. p« 7 kawałek 
fsi Połowę zawiera 40*/, smoły (dziegciu); USUWA 
E: Cze, lis'aje, wszelkie wysypki skórne, pocenie nóg i 

Piot na głowie — kawałek  .  - i . 
Tdło Storaksowe używa się przy cierpieniach naskórnych 
przeważnie przy swierzbach — kawałek ; ś 

Bydło tymolowe zawiera 3'/, tytoniu — znakomicie oczy- 

Szeza skórę od wszelkich wyrzutów — kawałek . —50 


—25 


—25 
—46 
—80 


—:35 


—80 
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